
*T>JLE?Tro§C

H M  IX.
p u c z T ć t e ^  o T im c

I
W t3 s«?c Tf. i

Lr a & $ v * ,  3 ®  l w a  1 - ^ 6 Mr. $?•

^  ,<dakeji i adminisiiaeji: Kraków, Grzetzkcwej 7. 
^  A ^.ii ifc 27!:. -  I.ŁŁic czele we ' V . O. w Kihkowie 46C.6S0.

■ S p ó ik l U |ta * r i i t : .<  „NCWiY C IItN K IK 1'
Ąjf J | x  ioHi.uiLrtyBalei._s Łsdtylai K i ; e i i  Jo /om iuistracji. 

Kuauaik&ty p iz c sk re  ledahcj: n ie  k ę d c j  uwzględnione. 
;«r iS*\. redakcja nie zwraca. Za <E£eiaiy redan eja nie odpowiada, 
dak ftr  naczelny przyjmuje CC? Hf: c fc  1 w południe.

iiitiKO i ««'.£»«
.o

/Wa,

Rządy poprzednie
Kraków, 29 lipca.

P. A. Goldberję skonstatować unogdaj w 
^łiajnuie" rzecz bynajmniej nie no wg, gdy 
pisał: „Jest to jedno z najsmutniejszych zja- 
yvisk w  politycz»c-s|Kile:.f nem życiu Polski — 
zjawisko, będące wprost pizeciwieństwem le­
go, co widzimy gdzieindziej — że sejm nasz, 
[w przeważającej swojej większości, byl zaw­
sze dotychczas bardziej reakcyjnym, szowini­
stycznym, a przedewszyslkiem bardziej amy- 
iseiiiickim od każdego rządu... Każdy r/ąd był 
dotąd liberaliwfiszym od Sejmu. Leży w tern 
ponrostu tragizm sytuacji, że przedstawiciele 
ludu w Polsce, którzy wychodzą z demokraty­
cznych wyborów, stoją w swojej większo Sc i 
S cWsze bardzirj na piawo, aniżeli rządy'1.

Na zjawisko to zwra< aiiśmy z lego miejsca 
(Uwagę niezliczone razy. Usiłowaliśmy też cd- 
powkdzied na pytanie, dlaczego sytuacja 
ukształtowała się tak paradoksalnie i gdzie 
tkwi źródło tego istotnie osobliwego zjawiska, 
że Witos, Grał ski, lub Głąb.ński, jako m ini- 
attowie, większe wykazują '•zrozumienie rtla 
potrzeb żydowskich, aniżeli Poniatowski ful) 
Daszyński, jako przywódcy stronnictw sejmo 
Wyrft. Nnszem zdaniem, przyczyną jest panu- 
fjaey u nas — dotąd wszechwładnie, ostatnio 
może trochę już osłabły — terror Szowinizmu. 
tJ nas przecież dotąd, przez przeszło siedem 
la l istnienia wskrzeszonej, niepodległej Polski, 
nie rządził gabinet ministrów, ani racja stanu, 
ani jakaś uapoły rozumna myśl państwdwo- 
twórcza, ale — swoistego rodzaju patrjolyzra 
ulicy, wytwór ducha endeckiego i endeckiego 
sposobu myślenia. Najbardziej dał się ten ter- 
fur  ulicy odczuć w kwestji żydowskiej. On to 
ochrzcił Żydów mianem wrogów Polski, on 
ukuł termin polityczpy c ..aneniraowem mo­
carstwie", i on ustalił bezapelacyjny dogmat, 
i i  realizac ja program u narodowo-żydowskie- 
go doprowadziłaby do ,,Judeo-Polonji". Szo­
winistyczny terror ulicy narzucił tę swoją 
Jteeudo-patrjotyczną ideologję inteligencji poi 
SkKj, a komu jej nie narzucił, tego zmusił 
przynajmniej do milczenia.

Kiedy się jednak ten lub ów, największy 
bodaj endek znalazł w rządzie i z natury rze­
czy m u s i a ł  na sprawy państwowe patrzeć 
z szerokiego, państwowego punktu widzenia, 
przekonywał się odrazu, jak  falsz\wą, mam ą 
i  pustą jest cała ,lideolugja pali jolyzinu ulicz­
nego. I wówczas — w zaciszu swoich gabine­
tów - przyznawali Głąbińscy, Witosowie i 
Grabscy pełną rację reprezentantom żydow­
skim. Wówczas obiecywali spełnienie słusz­
nych postulatów żydowskich. Ale fatalny ter­
ror szowinizmu sięgał i do centralnych biur 
rządowych o tyle, że w tej samej chwili, kie­
dy Żydom przyznawano rację, milczano o tern 
przed opinją publiczną.

— Panowie domagacie się rzeczy słusznych, 
w miarę możności żądania panów spełnimy, 
aie musimy tu zrobić cichaczem, gdyż inaczej 
okrzyezanohy nas jaku zdrajców i wujków 
żydowskich, coby nas samych skompromito­
wało, a nadto udaremniło i wszelkie reformy 
iw dziedzinie żydowskiej... — tak mówili wczo 
rajsi notoryczni antysemici do przedstawicieli 
[Żydów.
, Przy zawieraniu zeszłorocznej ,,ugody * sy­
stem ten święcił jeszcze triumfy, ale równocze

śnie doszedłszy do swego punktu kulminacyj­
nego, stworzył możliwości innego i nowego 
traktowania sprawy żydowskiej. Jakkolwiek 
bowiem „ugodę" zawierano w tajemnicy przed 
opinją publiczną, Jo jednak nietylko ostatni 
jej etap — wymiana osławionych deldaracyj
— odbył się (mniejsza 0 to, cni bono) w swoe 
tle jak największej jawności, ba. niemal para­
dy urzędowej, ale i ca/a ugoda dc facto nigdy 
żadną tajemnicą nie była. Najlepszym dowo­
dem — burza, jaka zaraz po jej ujawnieniu 
zerwała się w naszym światku endeeko-anty
semickim. Zerwała się i ----------- nie obaliła
Stanisława Grabskiego. Wyszumiano się w 
artykułach, opluto Żydów i... Grabskiego, ale
— i tu leży historyczne znaczenie „ugody" — 
przekonano się. że skoro taki patrjota jak St. 
fjfab.ski „strefni/" się ustępstwami (mniejsza 
o to, jakiemi) na rzecz Żydów, to chyba postu 
laty żydowskie nie są tak ...„trefne", jak w to 
doł\cbczas wierzono.

I dlatego też, kiedy pierwszy prem jer pol­
ski —  p. Barlel — otwarcie, z trybuny sejmo 
w ej,r powiedział to, *y przedtem ministrowie 
polscy i izaptali półgębkiem, z zastrzeżeniami i 
z lękiem w sercu, aby jakiś antysemicki skry 
ba lub agitator tego nie dosłyszał — pie zer­
wała się żadna burza i nie posypał się żaden 
grad kamieni. „Słowa Polskie", ,,Głosy Naro­
du" potępiły słowa p. Bartla, ale uczyniły to 
raczej ut animain salvare, aniżeli w przekona 
niu, że można jeszcze dzisiaj na tej platformie
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zmobilizować opinję polską.
I nic zaprawdę nie pomoże Dwtigroszflwce 

łajdacka, bandycka wprost insynuacja 
dość w Izraelu" — „liaz.. Warsz.- Por.“ z 27, 
hm.), jakoby sympatje Żydów dla jplńnftłł
pr. Bartla płynęły z nieczystych ż! ó.łel. P/z*- 
isręcając w bezczelny sposób oczywiste fakty 
(zamilczając np. zastrzeżenia nasze wobec ona 
1 nego minictra oświaty), ośmiela się endecka 
u#zędó\vka przemycić łotrowskle podejrzenw^ 
iż dlatego popieramy rząd p, Bartla, ponie­
waż rząd ten prowadzi — zdaniem sykofan- 
tów endeckich — Polskę do zguby. Grgan tycH 
indywiduów, które doprowadziły Firfskę iloi 
ruiny gospodarczej i moralnej, każe nam par 
miętać o przysłowiu: „Dłużej klasztara, ani­
żeli przeora"..

Właśnie — pamiętając o tem przysłowiu, 
zawsze w to wierzyliśmy, że Polsku to nie en­
decja. fcdecja runie haniebnie w przepaść, a 
Polska mimo to— a raczej: w ł a ś n i e  d la- 
t.e.g.o! — rozwinie się i zajaśnieje blaskiem 
demokratycznego państwa. Widząc zaś w rzą­
dzie p. Bartla pierwszą zapowiedź Polski wol­
nej, postępowej i demokratycznej, nie zatru­
tej cuchnącym jadem szowinizmu — iząd ten 
popieramy.

Co się tyczy ijndecii, to choćby nawet je­
szcze dziesięć ” razy miaia z powrotem n a , 
wierzch wypłynąć i dorwać się rządów Rze­
czypospolitej — nie przesłaniany uważać jeji 
za nieszczęście Polski, Rzucamy pogardę na­
szą w twarz endecji nietylko dzisiaj, kiedy 
ima leży powalona, ale czyniliśmy to zawsze 
i zawsze będziemy czynić! W. B,

(T e le fo n em  pd n aszeg o  k o resp o n d e n ta )

Warszawa, 28. 7 Sin. Na dżinie jazem przedpołudni o 
weni posiedzeniu senackiej komisji l onstylucy jnej, 
< liriłlowaJjjO nad projektem ustawy o uprawnieniu 
prezydenta do wj daglnlki ro/.porządizeu z m ocą usta 
wy. Projekt referował Sen. Krzyżanowski (Klub F ra  
cy) który zgloii poprawkę na skreślenie w yłożeń 

objętych art. 49 i 60 Konstytucji tj. ustaw sa­
morządowych i szkolnych, Oraz zmiany gran ic wo­
jewództw, jako tych spraw, które roą.iorządzenieiii 
prezydenta Rzeczypospolitej Uregulowane być nie 

yą. Poprawka referenta zmierza więc do rozsze- 
Ti la granic  ̂pelaoinociiiciw. Ponadto aprobował

I rent poprawkę sen. Czerkaskiego (Ukr.) O sk re­
śl. aie wyłączeń ustaw językowych.

W dyskusji sen. Zdunowki (ZLN) wyl.nzywał, że 
pehioinocniclWach wykazują tendencję 

■pójścia po liriji najmniejszego oporu  ze strony p a r­
lamentu.

Sen. P ofuer (PPS) wystąpił w obronie wpływu 
pariameulatyzJnu na bieg ustaw łdawstwa. Zgłosił

poprawkę o skreślenie wyłączeń BWtękraeDia ińiefa 
bileto., zda w ko w da i b^octu -anaa dotyCktOmSaŵ
uprawnienia.

Sen. Tb nile (Ch. D.) zgusza pom pką o 
nie wyłączeń ustaw samorządlowych.

y ia -zał( k Trąnipeayński zgłosił poprawkę o akre 
śleiiie wyłączeń zbywania państwowych Hłajątłodw 
nieruchomych, o ile wwrtość tego majątku ni* pne- 
kraCza tamy 100 tjriięcy złotych.

Sen. Rlngcl (Koło Żyd.) Zazn bCZył, te  poWomur■ 
nictwa w tej formie, jak W projekcie m ogą byś 
udziielouo jedynie takiemu rządowi, do ktdre^O OH 
się zaufanie. Proponuje ograniczenie ozu&u trwania 
pełncmoanGiolw do czasu Istnienia obecnego n ą d o .

W głosowaniu wszystkie poprawki z wyjątkiem 
poprawki marszałka T ram pczylaskiego i  poprawki 
referenta o sikreślenie wyłączeń ustaw szkolnych, 
ujy.rfltfy. Komisja oałą ustawę przyjęła.

Ponadto zatai wita komisja w traeoicm Czytaniu 
projekt zmiauy Konstytucji.

Komisja porozumiewawcza
"'lefonem od naszego korespondenta) 

Warszawa, 2o 7. (Sin.) Komisja porozumie­
wawcza między senacką a sejmową komisją 
konslytucyjną, w której brali udział sen. Zda 
nowski, pas, Polakiewicz, seo. Buzek i pos. j 
Chaciński, rozpatrywała dziś zmiany zapro- | 
ponowane przez senacką komisję do uchwalo­
nego przez Sejm projektu ustawy 0 zmianie 
Konstytucji. Przyjęto poprawki komisji sena­

ckiej z pewnemi zmianami natury stylistycz­
nej. Jutro komisja zbierze się jeszcze raz.

Projekt ustawy lotni*czej
(Telefonem od naszego korespondenta) 

Warszawa, 23 7. (Sin) Projekt polskiej usta 
wy lotniczej został calkowicie opracowany 
przez min. kolei i przesiany Radzie ministrów 
do aprobffy. Projekt ten uwzględnia jak naj­
dalej idące potrzeby loluictwa i zawiera prze­
pisy normujące lotnictwo yg Polsce,
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Lwów, 28. 7 PAT. .Gazeta Poranna" zamieszcza 
Ła stępującą depeszę 1 W  uzupełnieniu wiadomości 
v  wykryciu spisku w śród działaczy opozycji kottiu- 
nistyczoiej antyrządowej donoszą z Moskwy: Fakl
Istnienia tego spisku nie ulega żadnej wątpliwości, 
Choć nazwiska ujętych prowodyrów nie są jes.zc.ze 
Ulane. Cały spisek Otoczony jest najściślejszą ta- 
jimndco. tSwierdzOno, że na początku ubiegłego tnie 
■iąco nastąpiło połączenie wszystkich odłamków 
opozycji ohu skrzydeł prawicowego i lewicowego, 
dpr.tyczem wszystkich opozycjonistów łączy głównie 
'klenawiść do Stalina. Ceican spiskowców było nie 
•bolenie rząd.u, jak donoszono, leoz usunięcie obec­
nego  kierownictwa ,P o litb iu ro“ oraz zmiana do- 
lychczaso veg[o kierunku polityki tej instytucji. W  je 
•Lnem ze zgromadzeń, urządzonych -przez spiskowców 
■CZefStniCZyło okobi ICO wybitnych dygnitarzy Woj- 
■kowych i cywilnych, było wśród nich również kil­
ka szpiegów i prowokatorów nadesłanych pzrez „Po 
Utb»nro‘ Oczywiście, że ci ostatni natychmiast poin­
formowali Pofliilbiuro o przebiegu zgromadzenia o- 
r a ' przeuslawili szczegółowy wykaz uczestników

Eniuń Heili i mgi wstąpią 
lin  ft Liii HU

(Telegram własny ..Nowego Dziennika1') 
Londyn, 28 7. (L) Korespondent dyploma­

tyczny „Daily Telegiaph11 donosi, że mogą się 
yylonić trudności w przyjęciu Niemiec do Li 
gi narodów, jeżeli do września nie zostanie za­
łatwiona sprawa zmniejszenia załogi okupa­
cyjnej w Nadrenji.

Na dzisiejszem posiedzeniu izby gmin zapy 
tał poseł Ponsonby, czy wojska okupacyjne 
będą wyrcofaue z Nadrenji, nzy  nie. 
i Chamberlain odpowiedział na interpelację, 
'te Anglja nie może w tej sprawie podjąć się 
żadnej inicjatywy, ponieważ rząd jest związa­
ny notą konferencji ambasadorów z Ninia 14. 
listopada .1925,

„NOWY DZIENNIK11, piątek 30 Ytll 1920
■n.ił'11 n'i i' ■»>!■■■ mwwffMwB 1 gWw» mii f  \

spisku. Słało się to  jeszcze na 3 dni przed śmiercią 
D zii er ży ński ego.

Po ogłoszeniu ąpiawozdania r.gentów nu tajnem 
posiedzeniu Czeki. Zabrał głos Dzierżyński, który 
według późniejszego oświadczenia Rykowa, nigdy 
w życiu jeszcze nie wygłosił tak gwałtownej mowy. 
Między inerni maanł 001 powiedzieć, Że obecna we­
wnętrzna sytuacja może doprowadzić do zagłady ca­
łego uslroju sowieckiego i żą-Jlł natychmiastowego 
usunięcia wszystkicli zdrajców. Większość uczestni­
ków posiedzenia przyłączyła się do optn-ja Dzierżyń­
skiego. Usuwanie to już się rozpoczęło.

W1 Kremlu panuje niezwykle trwożny nastrój. Ka- 
niiieiniew wróciwszy z urlopu nie objął stanowiska 
komsarza handlu i w imieniu Całej opozycji zażądał 
Zwołania nadzwyczajnej konferencji przedstawicieli 
komunistycznych organiziacyj Całego Związku So­
wietów'. Poliibiuro odmówiło temu żądaniu oświad­
czając, że sytuacja w krajiu wymaga spokojnej i 
wórczej pracy i nie pozwala na rozpoczęcie kam- 
;«nji wyborczej.

■>'" ',V;.
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(Telegram własny „Nowego Dziei nika")
Paryż, 28 7. (K) Poincare odbył dziś konfe­

rencję z kierownikami poważniejszych insly- 
tucyj kredytowych i omawiał z nimi sprawę 
sanacji franka,

* * • ‘ A.

Londyn, 28 7. (L.) Wczorajjsze oświadcze­
nie Poincarego przyjęła City i Walstreet chło­
dno. Zwracają uwagę, że Poincare nie wspo­
mniał nic o sprawie długów francuskich i ze 
wyraził przekonanie, iż potrafi bez pomocy 
zagranicy w postaci oożyczki przeprowadzić 
sanację franka.

Nr 170
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Posłowie zagr.il min. Zaleskiego
Telefonem od naszego korespondenta. 

Warszawa, 28 7 . Sin. Min. spraw za. r. Za­
leski przyjął dziś posła angieskiego Mac Mille­
ra, posła austrjackiego Posła Nukszę, rum uń­
skiego Jakovescu i amerykańskiego Stctsona.

(Telefonem od naszego korespondenta)
Warszawa, 28 7. (Sin) Na tegorocznym zje 

ździe legjonistów, który odbędzie się w Kiel­
cach, weźmie udział marszałek Piłsudski i 
wygłosi odczyt.

Konferencja w Min. Skarbu
(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa, 28 7. (Sin.) Dziś odbyła się w) 
min. skarbu konferencja przy udziale mini­
strów rolhycfi i rolnictwa, w ‘sprawach kiedy- 
tu rolnego i organizacji Banku rolnego.

„S&urjer Polski*6 przestał 
wychodzić

Telefonem od naszego korespondenta.
Warszawa, 28 7. Sin. Z dniem dzisiejszym 

przeistał wychodzić , Kurjer Polski11, który 
połączył się z  „Echem Warszawskiem11, orga­
nem Piasta. £ u-i j

S t e n  M  M M I  »  o i i i s t i
(Telegram własny .Nowegs h a o K A t ')

Gdańsk. 28 7. (D) Bank gdański obniżył sto 
pę dyskontową z 6 i pół na 5 i pół procent.

Mtimt E e e k i ł m  imm l ó n i t f i
w  A ngSji

(Telegram własny „Nowego Dziennika1*)
Londyn, 28 7. (h) Komitet wykonawczy oru 

ganizacji górników zbierał się dziś w Londy­
nie. Wedle doniesień komitet wykonawczy me 
wydał żadnych poleceń, lecz pozostawił dele­
gatom górników decyzję, czy zgodzą się na 
przedłużenie czasu pracy i na zmniejszenie 
pensy j. -

Poseł sowjecki w Paryżu 
wezwany do Moskwy

(Telefonem od naszego korespondenta)
Warszawa, 28 7. (Sin) Poseł sowiecki w Pa 

ryżu Rakowski został wezwany służbowo do 
Moskwy. '  ----- -

Zloty we Wiedniu
(Telefonem od naszego korespondenta) f

Wiedeń, 28 7. (D) Złoty notowano dziś sła­
biej, 9.05—9.15. Podniosła się natomiast dewi 
za wosłka w Zurychu. Podczas gdy rano no­
towano 16.20 podniosła się w godzinach po­
południowych o 3 i pół procent. ,

(Telefonem od naszego korespondenta) 
Londyn, 28 7. Żat. Komitet zagraniczny Je- 

wish Bord of Deputies otrzymał z Teheranu 
wiadomość, że rząd perski przyznał ludności 
żydowskiej całkowite i faktyczne równoupra­
wnienie. ——

0  ukaranie spekulacji na zniżkę 
franka

(Telegram własny „Nowego Dziennika") 1
Paryż, 28 7. (K) Radykali wnieśli dziś do 

izby wniosek w sprawie kar za spekulację na 
niekorzyść franka, jak również za ucieczkę 
kapitału zagranicę w celu uchylenia się od 
płacenia podatków. Wnioskodawcy propoiują 
karę więzienia od 1 do 5 lat. Aby dać jedlin KO1 
woż możność powrotu zbiegłych zgranicę ka­
pitałów o kraju, wniosek przewiduje wejście 
w życie ustawy dopiero za 2 miesiące.

k w sprawie rozwiązania se;mo
rozpatrywany hętfeie w piątek

_ {Warszawa, 28 7. Sin. W piątek zbierze się 
Senat dla uchwalenia projektu zmiany Kon­
ały tucji i pełnomocnictw. Mimo tego spóźnię 
nia ze strony Senatu, zapowiedziane na piątek 
posiedzenie Sejmu odbędzie się z porządkiem 
dziennym: wnioski poselskie w sprawie —

(telefonem  od naszego korespondenta)
wiązania Sejmu, wniosek klubu ukraińskiego 
o wyrażenie votum nieufności wicemarszałko­
wi Dębskiemu, sprawozdanie komisji budżeto 
wej o sprawozdaniu Najwyższej Izby kontroli 
państwa i inne drobniejsze sprawy.

roz-

(Telefonem od naszego korespondenta)

I Warszawa, 28 7. (Sin) Dnia 2 sierpnia od- 
fbjędzie się nadzwyczajne posiedzenie Rady 
ji i. j Banku Polskiego, na którem rozpa 
wrywana będzie sprawa zmiany statutu Ban- 
£u Polskiego, jak również ustalenia terminu 
ewolania Walnego zgromadzeni 1 , oraz sprawa 
poczynienia zmian zgodnie z wskazówkami 
proŁ Kemmerera, w kierunku nadania więk- 
mej elastyczności statutowi Banku Polskiego.

Ma być m. in. wprowadzony progresywny po­
datek karny od emisji banknotów na wypa­
dek, gdy pokrycie wynosi poniżej 30 proc. po­
krycia ustawowego. Podatek karny cd emisji 
na rzecz skarbu istnieje wc wszystkich, nowo­
czesnych instylucjach emisyjnych. Dotychcza 
sowy statut B. P. uniemożliwiał radykalną 
interwencję w czasie załamania się złotego.

Telefonem od naszego korespondenta.

Warszawa, 28 7. (Sin) Niektóre pisma ber- 
irńkie deresza, że rokowania polsko-niemiec­
kie o traktat handlowy uległy rozbiciu z po- 
{wod/u pojawić się mającego w Polsce dekretu 
0  cudzoziemcach.

Z kół rządowych informują w tej kwestji, 
te  na ostatniem posiedzeniu komisji dla 
■praw osób fizycznych i prawnych, delegacja 
niemiecka zaproponowała dyskusję nad za­
gadnieniami wjazdu, pobytu i osiedlenia się. 
Delegacja polska oświadczyła, że w najbliż­

szym czasie wyjdzie w Polsce dekret, regulu­
jący sprawę obcokrajowców, wobec czego wy 
dawałoby się wskazane przystąpić do dal­
szych obrad w tym przedmiocie po uprze- 
dniem zaznajomieniu się strony niemieckiej z 
zasadami ustawodawstwa polskiego w tej ma- 
terji. _  — _

Następne posiedzenie komisji dla spraw osób 
fizycznych i prawnych odbędzie się w ponie­
działek. --------

vt ;■

G id  m i t y w i n  1 n
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Obecny rozwój wypadków wy wolosje sceptycyzm zagranicą

W łódzkim „Glosie Polskim" ogłasza znany 
publicysta p. J . Przemyski ciekawy ar ty k i i  
p. t. „Polski Garibaldi w ocenie anglosaskiej".

Wskazując na charakterystyczny fakt, iż o- 
pLnja europejska zareagowała na przev.iót ma 
jowy w sposób naogół życzliwy, obecnie jed­
nak zaczyna na sytuację w Polsce zapatrywać 
•Sę sceptycznie — pisze p. Przemyski:

„Możnaby powiedzieć: krew, która polała 
się na ulicach Warszawy, nie przestraszyła ni 
kogo ani w Paryżu, ani w Londynie łub Kzy 
mie; i nie poderwała powagi naszego państwa. 
Powagę tę poderwały dopiero plouy, jakie z 
owej kiw i wyrastają.

Umysły, nawykłe do szybkiego wartościo­
wania ludzi i rzeczy, wciąż z uwagą patrzą na 
Polskę i na rolę, jaką w niej gra Marszalek 
iFIłsudaki. Ale patrząc z pewnej odległości, 
która podwala un chwytać i uwydatniać linję 
Zasadniczą wśród zygzaków przypadkowości, 
coraz więcej dają posłuchu wątpliwościom i 
co do Polski, i co do Piłsudskiego. Niektórzy 
pytają wręcz, czy pustelnik Sulejówka dorosl 
do roli, jaką mu wyznaczyły wypadki, i w ja 
ką oblekła go miłość żołnierzy?

Powątpiewania te nie płyną z jakichś oso­
bistych przeciw pierwszemu Marszalkowi u- 
przedzeń, Prasa zagraniczna chętnie godzi się 
z tern, źe jest to, być m oże, najlepszy polski 
polityk, ale zastrzega, że i ten najlepszy, nie­
stety, nie posiada sd i zdolności, jakich wy­
magałaby odeń chwila obecna. Jest to polski 
Garibaldi — posiada ją  Anglicy: — ale czy 
Garibaldi wystarczyłby na teraźniejszą kon­
iunkturę Polski?

Nikt jednak w swej pesymistycznej ocenie 
następstw przewrotu majowego nie poszedł 
tak daieko, jak znany pisarz anglosaski Frank 
L. Simonds. \

— Uwaga świata — pisze on w jednym z

ostatnich numerów „Sunday Times" — zaj­
mowała się dotąd stroną diamatyczną iosofti 
stą czynu Piłsudskiego, gdy tymczasem c.zVn 
ten posiada doniosłość szerszą w skali m ię­
dzynarodowej, doniosłość, która wcześniej lub 
później się ujawni. Piłsudski przedstawia dla 
Polski prawdziwą niedolę, gdyż kraj ten po­
trzebowałby genjalnego technika w dziedzinie 
skarbowej, człowieka mającego powagę i silę 
po temu, aby ujarzmić chaos gospodarczy i 
zmusić społeczeństwo do świadczeń państwo­
wych, g|dy tymczasem Piłsudski stanowi cos 
pośredniego między Garibaldim a Napoleonem 
111. ze słaboŚLiami ich obu. 

uf- Piłsudski — czytamy dalej — doszedł do

władzy, ponieważ rozmaici męż-A. ie stanu 
p>otscy nie potrafili dotąd uporai się I  nie­
zmiernymi ciężarami wewnętrznej i zewnętrz 
ncj polityki swego państwa. Ale on jeszcze 
mniej od swych poprzedników posiada na-, 
nych, aby ciężary owe przezwyciężyć. Cóż, że 
otacza go szczery entuzjazm wojska? Lutu* 
zjazm żołnierzy nie zastąpi ani talentów wo­
dza, ani zalet polityka. Piłsudskiemu nie brak' 
pewnych uzdolnień administracyjnych; Al te po 
siada un wszakże najmniejszego \vyc2 ucia sy 
tuacji europejskiej. Jego stanowisko utrudnia 
ne jest brakiem zauiania ze struny, kapitału 
zagranicznego brakiem zaufania i uo Polski, 
i do rządów, którym Piłsudski przewvdalcJty* 
A czyż bez pomocy kapitałów obcych’ Polsk# 
zdoła wydźwignąć się ze swej rozpaczliwo) 
sytuacji?

Nad głosem at.gio amerykańskiego pisarjo 
nie można przejść no porządku z obojętnością 
jaką przeciwstawiać możemy złośliwym plot­
kom 1 oszczerstwom zagranicznym, inspirjf- 
wanym przez polskich przeciwników Marsza! 
ka Piłsudskiego. Atak Sismońdsa uderza nłe- 
tyle w osobę Piłsudskiego, ile w Polskę. I puH 
ktem jego wyjścia jest nictyte źródło osobi­
stych suggestyj, ile cały ogólny splot kwestyj, 
zagadnień i probierzy, w Których świetle H- 
mysł anglosaski ocenia PulsKę. Negacy ine sta 
nowisko Franka Sismóndsa nie jest odbiciem 
polskiej wewnętrznej waśni partyjnej; jest 
jednym ze stałych, uporczywych przejawów 
nieufności, jaką świat anglosaski ujawnia, ilu 
kroć dutj ka spraw polskich i ludzi poiskich".

P riD g lą d  prasy polskiej

. lfę n i i  t i i
Rewolucja moralna dziełem... „Piasta". __
ny ordynacji wybo.czej. — „Bez twarzowa"

Jeśli sądzicie, że w przewrocie majowym 
zwyciężyła lewica, to grubo się mylicie. P.ze- 
\\±ól majowy nastąpił naskulek nawolywan... 
Wincentego Witosa.

Czytamy o tern czarno na białem w ^Pia­
ście":

Pod hasłem sanacji moralnej o którą wołał 
prezes W itos w Swej bi o&zurze i którą jak naj­
rychlej prze pi o wadzić należy doik on«ł się prze­
wrót majOwy, z tego hasła ziodz,! się rząd 
Bartla.

Witos wołał o — — sanację moralną!
Ale narazić sanacji jeszcze w całości nie do­

konano, bo nie uchwalona — zmiany ordyna­
cji wyborczej. Ordynacja wyborcza — oto 
sęki

Świsnąć batem i zmusić do uchwalenia zmla- 
ordynacja a system proporcjonalny. —

„Piust" domaga się przeto:
Jest obew.ii'.. tu rządu świsnąć balem D*0 

głową lewicy i ztiiuśić ją  do uchwalania juaiany 
ordynacji wyhoifeej w sposób przez Klui) „Pia­
sta" zaprojektowany i dopiero wówczas rozwią­
zać Sejon i rozpisać nowe Wybory na podstawi# 
nowej ordynacji wyDorcaej, Skoro jest pawnetlb 
że Sejm wybrany na podstawie starej ordynacji 

-  będzie gorszym od obecnego Sejmu, Sejmem u  
, rozbioru, a nie dc naprawy Rzeczypospolitej. 
Lewica przeciwstawia się zmianie ordynacji 

wyborczej. Tylko, że front lewicy nie jest je*, 
dnolity, bo „Głos Prawdy" dał się już skusić 

śpiewa za prawicą jak za panią matką, j t  
v anie na listy („bezlwarzowa" drdynacjA 

wyborcza) ją s l potępienia godne.
Występuje przeciw temu stanowisku hardzi

t. M. P.

Matka
7) Nowela

Spotkanie po p&*Zy je żalcie było już właściwie pierw- 
»_ą wizytą, złożoną matce przez córkę bo­
wiem małżonkowie óezwlocznie sprowadził, się do 
Swojego nowego imieszkiuua, do atórego leż po poru 
dniach przewieziono rzeczy, stanow i' o t 
Helenki. Ten proceder ogołocił dom matki z najdroż­
szych sercu pamiątek i bolał la.k, jak wyrywanie z 
Organizmu kawałów żywego ciaia. Z m ie S zkania n- 
krytego ranam i uleciała dusza. W yglądało ono jak 
pobojowisko, na którem w rozpaCznej męce skona­
ły — wspomnienia. Na gruzach życia i jego ostaUiiej 
radcśti rozpostarło się poczwarne widmo pustki we­
wnętrznej zabijając swym trupim oddechem nawet 
echa dawnych czasów.

H.l» Oka, uważając lo Sołhc snuć ża świętą posvin- 
ność odwiedzała matkę bardzo czę»to. Wizyty te nie 
wm,«ly nowych wartości w monotonję dnia powsze­
dniego. Pęknięta slnuia matczynego kocłlallia dź.rif- 
C Zjta głucho, zgizyllliwie. Po tym drugim ciosie lite 
Uiiała już Einbergowa sił do kontynuowania zilWinej 
" ;111 i■ Kończyło się tlla niej Wszystko...

Mijąty długie. Ciężkie miesiące nie sprowadzając 
Ładnej zmiany. Lecz niespodzianie Oonnd tą martwą 
głuszą prze 7yLo\vs]a niby jaskółka, zwia-lUjąCa

\wospę, myśl jedna, potem druga — trzecia... I wnet 
Ca te ich mnóstwo, jak rój pszczół, w darto się w 
tnózg, wypełniając go zgiełkliwym ruchom, twórczą 
pracą. Wybiegały te myśli juk wiecznie Czynne 
pszczółki, na rozległą kwietną łąkę tęsknot. si a jaty 
rek tar z kielichów nudiziejt i wracały wypekihMus sło­
dyczą pewności, którą, jak miód, składały w sercu.

Einbergowa czepiała się tych nowych nadzisji, jak 
ostatniej deski ratunku. Itoziunowata zaś l:ik:

Jeżeli córkę spotka zawód i rozczarowanie, jeżeli 
j; j pożycie Z mężem ułoży się nieszczęśliwie, v tedy 
wróci do matka i lianCzoOu doświadczeniem t r w a ć  
będzie w niezłomnej wierności dla tych niezniszczal­
nych dóbr duchowych, których .de wódio bezlśarnie 
U sz c z u p la ć . Wtedy zacznie się nov,!i w ,i w ich życiu 
i ze zdwojoną energją pielęgnować będą i wcielać w 
czyn idee przekazane im przez drogiego Zmarłego. 
Stęskniona za swein dziieckicłn puści w niepamięć 
cały bezmiar krzywd, wyrządzonych jej przez córkę 
przebaczy i bezgraniczną czałością macierzyńską le­
czyć będzie rany.

Natręctwo tych myśli przerodziło sic w manjo. 
Nie zwątpili już teraz że od początku spothiuewala 
się takiego obrotu rZeCzy. Znając dysproporcję m ię­
dzy ideałem a jego realizacją, liczjra na lo, że kry­
tyczny, moment konfrontac ji marzeń z i zec»y wislo- 
ścią przekona Ifelcnkę o słuszności stanowiska m at­
ki. A stanie sic lo o tyle pewniej, o ile w danych o- 
kolicznościach różnica środowiska, liudycji wycho­
wania jeszcze bardziej zaostrzy konflikty. Wierzyła 
niezachwianie, że ta podświadomą pobudka kierowa­
ła nią. kiedy znużona opozycja złożyła MwilowO 
bruti. Nie zastanawiała się już nad tern, że taki prze­

bieg sprawy obarczy jej dd^cko brzemieniem oT ro- 
paiycii cierpień. W  zaufaniu do cudotwórczej n  iłoŁcŁ 
matczynej już z  jó i : oddalała każde nteł> zpieCZeń- 
stwO, zwyciężała każda przeszkodę. Wszystko ukła 
dało się tak prosto tak łogiezzike 1 I doszło do tegos 
że w niepohamowanym żadnymi skrupułami lanały- 
znńe zaczęła ŻycZyć m ałżeństwu córki jaik Bu jgoTuą.

Odwiedziny Helenki zyskały na wartości i uromnui 
cały szarzyznę samotnych rozmyślań. Uzbrojona w, 
dyskretną, wnikliwą intuicję śleuzila L n u  Einber- 
gowa za najotahszym objawem, któryby ją  utwier­
dził w tych nowych przypuszczeniach. Z lóeoohwy- 
tnych wrażeń, bagatelnych drobiazgów budowsdb ft- 
kcyjny j radl wniosków. Opętała ją  for matnie ta  
idea.

Po długim, wlokącym się jak dola dożywotniego 
skazańca, okresie bezpłodnych wysiłków, nad BA 
wreszcie moment, w którym domysły podl*jxXen(#> 
spostrzeżenia i fantazje zaczęły gęstnieć i przybierać 
kształt pewnika. Helenka przybladła, zeSzCKnpiaAa 
i spochm urniała jakby jakaś troska Ciążyła katnó#- 
liiie-m na je j sercu Oczy straciły dawną żywość, smę­
tniały i zblakły. Młodzieńczy temperament, ujęty W! 
karby nienaturalnej powagi, nastrajał smutnie, jak 
Widok młodego orlęcia, więzionego w ciasnej klatce. 
Ponieważ rozmowy jej z matką dotykały tylko po­
wierzchownie spraw nieistotnych, więc Einbergowa, 
nie mogąc doczekać . , samorzutnych wyjaśniać,
postanowiła s-prow 1 ■ , wyznania K orzystając Z
pierwszej okazji . ,-lowała Helenkę w SpOdóh
wykluczający ja! > niejasność.

C c .  . . .  c e n i e  n a s t ą p i



Br. » y i1— i n f tvrssrs7Bfi aaaaB-’. —
„V0 VvT n z !E x x ;r " ,  i Mm : 5 1  v w  it™ Nr. i 70

-/■»

tpłro „Kobotnik'‘:
„Głos Ptrawdy zaprasza demokrację u» ilysrku 

sji na temat ordynacji, aie zanim to nastąpi 
2 góry dekretuje; precz z „bezitwurzc.wą" ordy­
nacją! Ma to znaczyć: precz z glosowaniem na 
listy. A. ponieważ system proporcjonalny je> 1 
ściśle związany 2 sySfciucm iist, więc wypowia­
da się tu  walkę zasadzie proporcjonalności, ma­
szeru jąc  w jednym szeregu z Chjeaio Piastem.

O t i  dem okracji w zaocznej większosci przy­
ją ł System proporcjonalny, jako. ton, I. lóry n:i j- 
w er niej i najslj rawiedilwiej odzwietcieńffl wo­
lę wyibcir-ów System ton jest jedyny, który z a ­
pewnia pi MjdótsiwikSriotw j  mniejszościom naro- 
dowym i poEłyOmytn.

Jcsń lewica i mniejszości narodowe nie siwo 
j#zą zwartego i jednolitego frontu dla obrony 
IdeanoŁratycznej ordynacji wyborczej, to pra- 
ftwiea odniesie znowu zwycięstwo. Tym razem 
i Łędeie lo zwycięstwo — decydują^* (b)

Echa za świata
Nowy hetman Ukrainy

Jest nim  [wan Połtawiec- Ostranica.
Lkraińska organizacja vv Berlbiie (oiienta- 

f£$L petlurowskiej) otrzymała manifest wyda­
my przez „zorganizowane kozactwo byłej u- 
kralńsiaej arm ji“. Manifest zwraca się do 
Wszystkich Ukraińców, przebywających bądź 
to  na UiaaiDie, bądź na emigracji, oraz do 
flWgffigfiricfa państw zagranicznych.

Zaleca on Ukraińcom zaprzestanie walk par 
Ityjnych, oiaz walki o władzę. Dalej wskazując 
H a niedawne m aderstw o Petlury, do w o d zi 
^manifesf^ ze wróg ,.nie śpi" i wzywa do wal 
ES z nim.

Manifest" ogłasza, że jedynym prawowitym 
twładcą i wodzem Ukiainy jest hetman Iv an 
Połk a  iec-Ostranica.

Pod „uniwersałem" widnieją podpisy „Ko­
szowych atamanów", występujących w imie­
n iu  40.0u0 zorganizowanych Kozaków oraz 
200.000 członków czynnych różnych stowarzy 
szeń ukraińskich z Ukrainy, P o lsk i, Bułgarji, 
łtum unji i Maroka itd.

(Rui).

. Następca Petlury
iW związku z powyższą wiadomością .warto 

zaznaczyć, że organizacje ukraińskie w W ar­
szawie zaprzeczają wiadomości, jakobv nastę- 

. pcą Peltury miał być wybrany Jan Poitawiec 
■—Ostrawica. Organizacje te utrzymują,* że na­
stępcą Petlury będzie A. Lewicki.

’ BĄCIU.K OSKARŻONY O OSZUSTWO. W  gło­
śnej aferze generalnego dyrektora budapeszleńskie-

{o koncernu młyńskiego Bachera, donoszą, że pro- 
urator sformułował już wniosek na wytoczenie 

łtedztwa przeciw Bacherowi i postawił wniosek na 
■trzymanie domowego aresztu śledczego (ze względu 

zły stan zdrowia oskarżonego). Bach er oskarżo- 
t f  jest on nadużycie m ajątku koncernu na rzecz 
•woich prywatnych przedsiębiorstw; kryterjum  oszu 
■twa leży w poszkodowaniu wierzycieli angielskich, 
łhokur.nlorja ocenia szkodę, wyrządzoną przez Ba- 
Cftera, na 15 miljardów koron.

©FICEUŻY W SZĘDZIE Ul SAMI. W  Rumunji 
Wychodzi obecnie na jaw wypadek, jaki miał rniej- 
•ce w dniu 21 maja br. w pociągu na linji buka- 
ręszt—Budati między posłem amerykańskim w Bu- 
IlapeszCic a pewnym rumuńskim kapitanem. Oto, 
i<Jy poseł wyszedł na korytarz i zderzył się miir.o- 
WoJi w drzwiach przedziału z kapitanem, ten ostatni 
fcez żadnego powod uuderzył go w twarz. Śledztwo 
% toku.

S O W I REKORD LOTNICTWA. Lotnik rosyjski 
Mojssejeff przebył linję z Teheranu do Moswy, dłu­
gości 3.100 km, w 20 godzinach z trzykrofnem lą ­
dowaniem po drodze. W  ten sposób pobił on nowy 
fekord światowy.

NOWY BUDYNEK GŁÓW NEJ POCZTY w Chi­
cagu ma kosztować 12 do 15 miljonów dolarów.

CO CZYTAJĄ W RO SJI? ..Komsomolskaja Praw  
®ac' stwierdza z Żalem, że ludność wiejska nie in­
teresuje się wc&le literaturą komunistyczna, ani be­
le trystyką agitacyjną, czytając wyłącznie utwory Cze 
ląltcrwa. Szczedrina, Korolenki etc. Książki o treści 
|frap_gandowej leżą nietknięte Bu pólkach.

OPERACJA CHIRURGICZNA W  A ERO PLA ­
NIE. Do!:1ór Jean BoueliSh demonstrował xla oslal 
llini paryskim kongrQ.de niedyC hyht nowe afchnicY.- 
llc ulepszenia ehini rgiczm . i.inoiżli\v'..ijiU'e dokony­
wanie w wypadkach nagłych, operacyj w samolocie 
nawet w czasie pudióży powietrznej. Dzięki syste­
mowi Fixo-DeCapoge ułatwiony jest transport aero­
planami najciężej lannjtoh żołnierzy, pozostawia 
nycli dotychczas na p ła tu  boju.

9-OIOGODZINNY DZIEŃ PRACY W E W ł O 
SZECII. Trybunał w Mcdiiolane skazał, koinunisię, 
Antoniego Nalangelo na 6 la t więzienia i 500 lirów 
gjey vvny za krytykowanie na wiecu publicznym usta 
n v  rząilowej o 9-ciogodzinnvm dniu pracy.

NOM Y R A J BRYLANTOWY. W  okolicach Tan 
gWiaiki (Afryka centralna) prowadzona gest inten-

•y w n a  e k s p lo a ta c ja  p ó l d ja m e n to w y c h . /rszluioca*. 
j:;i pro lu l-.C .ja  w er.o s i p rz e s z ło  1000 l araió...

PODWYŻKA t ZYNSZU W PARYŻU DLA CW< 
DZOz.lEMCóY,. R a d a  miejska Paryża przyjęła pd) 
dłuższej dyskusji wlliunck o prowadzeniu 15-p-oCoą 
kiwego podatku od C zy n szó w , p o ili eiany ch prze*. W Ul 
ściciellii domów za lokale, wynajmowane eu-isoizdeJU- 
tom . Uchwalono' .również podwyższyć „piaty zn pro* 
w o pobytu obcokrajowców przebywających w
i u.

KOBIETY MOGĄ BYĆ PASTORAMI W  A M fr
1 C E . K o n g r e s  m e lo d y s tó w  w  Chicago uiCfawalifc 

ż e  kobiiety m o g ą  s p e łn ia ć  c z y n n o ś c i  paistoaów. W OH 
zie je d n a k  z a rn ą i j .ó jś c i ia ,  wiinmy one upczodiuo mbw* 
ż y ć  z sieł>ie g o d n o ś ć  kapłańską.

Reforua szkolnictwa we Wiedniu
Wiadomo, żc w ostatnich latach przepro-wa 

dzono w Austrji, a  właściwie we Wiedniu da­
leko idącą reformę szkolnictwa powszechnego 
i średniego. Pierwsze owoce tych reform są 
już widoczne. Prasa wiedeńska omawia też w 
zw:ązku z zakończeniem roku szkolnego bar­
dzo ciekawe objawy wśród młodzieży szkolnej 
we Wiedniu. Warto i n nas, gdzie się również 
tyle mówi o reformie szkolnictwa, zapoznać 
się z tem, co już urobiono na zachodzie.

W  roku bież. zdało egzamin dojrzałości w 
szkołach średnich we W iedniu 1340 chłopców 
i 2ż5 dziewcząt. Po raz pierwszy zastosowano 
nowe przep.śy maturalne. O dojrzałości 
ucznia decydowały nie tyle odpowiedzi przy 
maturze, ile sąd o uczniu na podstawie kilku 
letniego jego pobytu w szkole oraz wypraco­
wania domowe i klauzurowe abiturjenta. To 
też minimalny tylko procent nie zdał egza­
minu.

Ciekawą jest statystyka co do obkru zawo­
du przez tych abiturje.ntdw. Większość stroni 
od Scuojów prawniczych, na medycynę zapi­
suje się normalna ilość, bardzo wielu ma za­
m iar wstąpić na politechnikę. Wioksze zainte 
resowanie daje się też zauważyć dla nauk po­
litycznych i handlowych. Przeprowadzona zaś 
ostatnio we Wiednin pragmatyka służbowa

• w !

dla nauczycieli gimnazjalnych, polepiszająca 
byt materjainy tej kategorji, zachęca wielu do 
obrania karjery nauczycielskiej.

Z dotychczasowych wpisów na nowy rok 
szkolny wynika, żc przypływ gimnazjów hu­
manistycznych jest bardzo slaby.

Wielu uczniów opuszcza i w tym roku la­
wę szkolną już po ukończeniu 4-lej klasy, 
gdyż w aruiJu ma ter jakie zmuszają młodzież 
tę do szukania zarobków.

W  programie nauczania zaszły poważne 
zmiany. Więcej uwagi niż dotychczas zwraca 
się na naukę przyrody, fizyki i chemji. Nau-. 
kę tych przedmiotów oparto na podstaw ie bio 
logicznej. Poza tem stosowaną jest metoda pra 
cy SEjnm.!Zieliiicj, przeważnie w laboiatorjai hi.

Wielki nacisk kładzie się na Ćwiczenia cie­
lesne. Służą ao tego celu nietylko lekcj: gim­
nastyki, ale też wolne popołudnia, wycieczki! 
trainingi itp.

Dobrze wypadły eksperymenty z gminami 
szkolnemi, które wykazały wiele micjatywyj 
w sprawach lektury, zabaw i wycieczek osag 
skutecznie pomagały przy utrzymaniu dyscy­
pliny szkolnej.

System koedukacyjnym zaprowadzony wi 
wielu szkołach wiedeńskich, wydał jak  naj­
lepsze rezultaty.

1 1  r  it w 1 i t —  im

Włóczęgostwo 2Q-go wieku
~o to Jest „ta m p ln g “ ?

Pisiiuo już o  tom w swoim, czasie. LeCz jakoś głucho 
i cieni ao na ten temat.

Camping jest to po pro stu obozowanie. Można ró ­
wnież powiedzieć: niemieszczański sposób spędza­
nia urlopów i wiakacjti.

Ojc-zj zna camping u jest Ameryka oczywiście.
ZrJWiait Wyjeżdżać dlo jakichś nudnych letnisko­

wych miejscowości i płacić drogo za hotele i pensjo 
nuty, można sobie wynająć parę koni, pakowny wóiZ. 
mały namiocik i zarwawszy najpatrzebniejsze no o- 
bozowania p rzc mioly —  jechać Sobie, gdlzie OCzy 
poniosą.

Wyg] ąda to dla na&zeg, europejskiego mieszCzu- 
eliOstWa dziwnie, pok-acznij i nieciekawie.

A jednak słuchajcie:
W  Ameryce .-etki tysięcy ludzi spędza w ten spo- 

£'ół> WfeikaCje i urlopy.
Oni tam m ają dosyć potworów miast z i d l kom­

fortem, drapaczami niebu i młlłjonnmi smrodliwydi 
samodiiodów. Gdy p r z y c h o d z i  raz do roku uzas od­
poczynku, chcą Czegoś zupełnie nowego i pierwot­
nego.

Nie wyobrażajmy sobie, że Camping jest odipo svi< - 
dni tylko dla młodzieży. O nic! I ludzie starsi, ojco­
wie rodzin, właśnie z rodzinalin Canąi-ingują sobie 
świetnie.

Znudzi im się dana ukolica pakują manalki i jadą 
dalej, gdzie im się żywnie podoba. O patrzą im się 
widoki górskie, zjeżdżają w doliny nad brzegi rzek 
olbrzymich stawów, Czy jezior, gdzie ich bawi kąpiel 
i r  \ bołóstwO.

M ędru ją sobie po kraju, poznając jego piękno 
i ucząc się je Cenić.

We Francji i Anglji camping zaczyna stawiać 
pierwsze kroki. Ale słabiutkie jeszcze.

E uropa nie może bez pewnego przełamywania się 
przyjmować niektórych nOwych zjawisk Ameryki.

Camping, jest to współczesne cygaństwo. Nic no- j 
wogo pod słońcem, prawda?

Lecz dla człowieka schwytanego w potworne, bez­
litosne tryby zmechanizowanego życia, może być o- 
bjawieniem.

Może nie doszŁiśmy jeszcze w Europie do tukicj

mechanizacji żyda, skoro nie odćtoawamy potrzeby- 
reakcji przeć iwku niej.

To dowodziłoby jednak że Ameryl an. - wyprze­
dzają nas teraz coraz Częściej w zlyefa i dobrych! 
frzejaWaCh współczesności.

* * m
NOWOCZESNE W ĘDRÓW KI LUDÓW.

Ubuegłej nied,zdeti wyjechało przeszło moljon mie- 
szkańców Nowego Jorku na plażę w New Jersy. I- 
lość pociągów kolei p< dimiejskich podwojono. 
Wszystkim 1'unkcjonarj uszom, którzy mieli dzirfl 
wolny a których powołano do pracy celem przewie­
zienia tej olbrzym iej ilości ludzi, kolej wjpiaCSJa po­
trójne zarobki. Dyrektor kolei nowojorskich, obsłu­
gujących przestrzeń pomiędzy miastem a plażą za­
łożył się bowiem o 250 tysięcy dolarów, że przewie­
zie każdą ilość pasażerów. Pieniądzi m ają być zło­
żono na ręce Prezydenta Coolidge‘a.

ZE ŚW IATA ŻYDOWSKIEGO.
ŻYDOWSKO- CHRZEŚCIJAŃSKI KOM ITET 

DLA RATOW ANIA FRANKA FRANCUSKIEGO.
Z inicjatywy żydowskich przyjaciół Francji utwo­
rzony został w Jerozolimie na posiedzeniu w gma­
chu szkoły ,AlliauCe Israelitc Universelle“ żydow­
sko- chrześcijański komitet dla poprawy fran  a 
francuskiego.

KONGRES ŻYDÓW A FR Y K I POŁUDNIOW EJ. 
Egzekutywa zw iązku Żydów Południowej Afryki zwO 
lała -swój kongres na 10 ipiażdziernika br. Na kongre­
sie będą przed siawicdele wSzyStkit h  gmin żydowskie!! 
Afryki Południowej.

Kto cciyczy
na pierwszy num er hipoteki nieruchomości 
handL w n»jl epszem położeniu w Ka-owicach 
przy zabezpieczeniu w złotej walucie jako 

sum ę i na jaki procent4/
Oleiły uprasza się nadysłać sub „F.A.U. 306“ do 

RUDOLF M OSE. BRESLAU.

I/R D A D IT TITU*4 uL G *rtnidy £8. TeL 82*. fweJRoit od p a u l)
f lA n ilfl ! 1 11 f  Nowy progrom- Codriennio pr*cf1»t«wJ«ni«
W S S I iL l godziny U wlMsór. -  W itęp  vf
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jak i kiedy stałem się sjonistą?
AmL X. 2 _  A-m • kffl* K M EST, »*»<!,*«*.A n k i e t a  „ N o w e g o  D z i e n n i k a

W związku 7 powyższą Ulk5'tfJ .Nowego D/icn 
Ulika", zwróciłem się do niektórych przywódców ru 
tfcu ŁjonistyCZnego zamieszkałych we Francji z pro 
•t>ą o odpowiedź Do s!ów „jak i kiedy" (t. /a  w ja 
fcteh okolicznościach i w jakim czasie) cieniałem je- 
Uoze slowp „dlaczego", w przekonaniu, e uwy­
puklam w ten sposób jeno wyraźniej właściwy cel 
■łlkjery. Pytanie moje brzmiuio więc: ,Jak, kiedy
1 l|ia , siałem się sjonistą '?' Pierwszą rnlpowiedż 
ot-zymatem od znanego adwokata paryskiego ». F er 
ętflodm CorCosa. czionka Komitetu Ligi lila Obr ny 
ł^raw Czh wieka i Obywatela., i .jednego z najczyii- 
i>iej azydl propagatorów  sjonizmu wśród Zydostwa 
łrancuakJLgo. Gtos p. Corcas'a jest tem charaktery 
slycziiiefszym. że pochodzi on ze starej, od wielu jo- 
pc koleń Zupełnie zpsyrńilowanej rodziny żydów sko- 
tnaaCUSkir;.

M . K.

Jestem  sjonislą francuskim, tem samem 
■witjG — sjouistą bardzo świeżej tluty. Pomi­
nąwszy odosobniono wysiłki kiłk u jednostek 
wśród naszych przodków, żydostwo Iran- 
cuskie zachowało — aż do kilku lat ostat­
nich —- uporczywą bierność i obojętność 
W stosunku do sjonizmu,

Tyle, co do punktu „kiedy",
„Jąk" stałem się sjonistą? Stałem  się nim 

dzięki częstem u kontaktowi z Żydami wschod­
nimi, którzy ożywili we mnie poczucie przy­
należności 0 0  żydostwa, rozbudzili zaintere­
sowanie dla jejfo ewolucji historycznej i jego

{tołożenia w różnych krajach golusu, i utrwa 
lit we mnie r-rzekoaanie o  p o trzeb ie , zacho­

wania niezmiennej, niezachwianej soiid-n- 
ności.

A wreszcie „dlaczego" się nim stałem?
Tu odppwiedst stale się dużo delikatniejszą, 

gdyż z dziedziny faktów musimy przejść do 
idepiogji. Komu zależy na tem, by cywili­
zacja europejska przestała krwawić z owej 
ciągle jeszcze otwartej rany, nazwanej ogólnie 
„Kwealją żydowską", ten pragnąć musi roz-

O o $  F e r n a n d a  C o k t o s a
wiązania tej kwestji. Kilka środków, jak 
poszanowanie ostatnio zawartych traktatów, 
ewolucja prawą międzynarodowego, działal­
ność Ligi Narodów ifp. przyczyni się nieza- 
„wodnie do usunięcia niesnravjjpdliwości gnę­
biących życie narodu żydowskiego.

Sjouizin jednaki ło zn. odbudowa Palestyny 
jako siedziby narodowej, jest więcej niż 
jednym z ś, odko w: jest on ukoronowaniem 
cało; akcji, które daje wszystkim innym 
środkom dopiero h h  właściwą skuteczność. 
Wierzę głęboko w potrzebę stworzenia naro­
dowej siedziby żydowskiej, wierzę w zba­
wienny jej wpływ na położenie Żydów 
w goiusie i wierzę wreszcie w powodzenie 
dzieła oubudowy Palestyny. Nie odstr iszają 
rtiuię ugory palestyńskie, gdyż wiem że za­
płodni jo raczem niepohamowana, twarda 
wola. Nie obawiam się opozycji arabskiej 
i nie w id zę  w jej długotrwałość, gdybym 
był Arabem, to należałbym już dawno 
— w imię oświeconego patriotyzmu — cio 
zwolenników Żydowskiej Siedziby Narodo­
wej. Nie martwię się również ciasnotą P a­
lestyny, gdyż jestem pewny, że kolonizację 
wewnątrz Palestyny uzupełni z czasem cał­
kiem legalna i dla wszystkich korzystna in­
filtracja ludności żydowskie! na południu, 
na wschodzie i na północy od obecnej Sie­
dziby Narodowej.

Jestem  przekonany, że inteligencja żydow­
ska, poparta przez kapitał żydowTskj, zdoła 
dokonać wielkiego dzieła cywilizacyjnego na 
pograniczu Zachodu ze Wschodem. Żywię też 
nadzieję, że wszystkie te  zapatryw ania i dą­
żenia przenikną nowoli do świadomości ży­
dostwa francuskiego.

j£ tych więc przyczyn, będąc i chcąc po­
zostać^ jakpajlepszym  Francuzem, czuję się 
w całej pełni sjonistą

Fernand Corcos

[WIADOMOŚCI JfYDOWiHUlŁ

Zytiowski Fundusz Kulturalny
W związku z obradami Komitetu Akcyjne­

go zamierza Usyszkin rozwinąć propagandę 
za utworzeniem wielkiego Funduszu Kullural 
nego. Fundusz len miałby być przeznaczony 
ii a wydawnictwa książek hebrajskich i na ce­
le kulturalne w goiusie i Paleslynie. Projekt 
Usyszkina napotyka na silna opozycję wśród 
kierowników Keten Ilajesod, klórzy wypowia

dają się kategorycznie przeciw stworzeniu je ­
szcze jednego funduszu.

i M t i i i M u ń B f n M f f & t o  
1 w a i l s  M M

Paryż, (ŻAT) W związku z oslalniem bada 
niem Schwarzbarla przez : ędziego śledczego 
p. Peyre‘a „Aclion Francaisc" pisze: 

Schwarzbart, morderca nu żołdzie Mo- 
skwy(i), znajduje zawsze chętny posłuch u sę

ćtziego Peyre‘a. Jest to wąlściwie prowadzenie
dochodzenia przeciwko ofierze, hetmanowi 

Peiliuze. Dnia 21-go bm. badał sędzia w  cha- 
raklerze świadka b. adwokata z Petrograćhl 
żyda Goldsteina, który twierdził że 250,00® 
Żydów zginęło podczas pogromów na Ukrain 
nie od 0 grudnia 1913 do 5 lutego 1919 r., tj. W! 
okresie panowania Peilury na Ukrainie. 2 |>  
równo sędzia śledczy jak i obrońcy Schwarz- 
barta, Torres i Truć, chcą zestawić akta dla 
sędziów przysięgłych, łatwowiernych i nieświa 
uomych w takiew oświetleniu, aby e*yM 
Schwarzbarta wydawał się aktem odrycUu 00 
rodowego. Jesl to stary „ti ic“, którego rvaW p, 
True nie odświeży , (Adw. free  jest wspóljm  
cewnikiem ądw. Torresa).

! N W EST YCJA NAJW IĘKSZYCH SUM KEREBf 
KAJKjfcET W GRUNTACH W IEJSKICH. K enm  
Keje tu et zainwestował w przeciągu Ofa&i od 1 om tK  
ca 1925 do 31 maja 1926 swą  g*tłówkę w vpoeói> Od­
stępujący: 157,054 funt. W gi Ui.tiu.ob wie jakich; 13.5/7JI 
w gt unią eh miejskich; 17,105 pnące smałjjjsflaipyjoa 
nu gruntach wiejskich: 3,801 rozwój roślinności. X 
tego wynika, że z całkowitej sumy 192 715 font, 7® 
proc. poszło na zakup gruntów wiejskich,

ODZNACZENIE MEDALEM ŻYDOWSKIEGO 
INW ALIDY PREjOZ PAŃSTWO PRUSKIE. MM- 
Marstwo spraw we-v.nęirzflyoh P ius odznaczyło kqp- 
Ca Izydora N ałhsna 7. Frwikft* tu n/O drą medalem 
ratunkowym z wielką wsięgą, popk-wai ten ostatni, 
potnamo nadwyrężonego zdrowia podcaąu wojny świa 
towej wyratował z nairażeuiean własnego życia P IW - 
lóiw Odry tonącego młodego cziowie a.

W YPUSZCZENIE NA WOLNoSC CHALTTCOWi 
POLdKICH Z W IĘZIEN IA  W  RUMUŃJI. Gfnana 
żydów ka w  Czerni Owcach zwróciła się w swajpi 
Ciasie z interwencją do ministerstwa wojny w spra­
wie podarowania reszty kary pfesgtowanyin i  w au- 
stępstwiie skazanym na 18 miesięcy c ie ^ ie g o  wuę- 
zicnia chaJucoiu z  Polaki za nielegalna prz. krocza- 
nie granicy rumuńskiej. Ministerstwo spraw wojsko­
wych uwzględniło t a u  prośbę gminy i wypuściła 
na -. otność 10 ehaluców.

ROZBUDOWA TĘL AW IW U. MagiArot Tel t  
wiwu wydal w Ciągu OzerwCa br. 10 pozwoleń IM 
buidcwę magazynów i 75 na budowę tpokoi mieszkal­
nych na ogólną przestrzeli 3,773 m. kwadratowych.

ŚW IATŁO ELEKTRYCZNE Wl ^PETACH TI- 
KM7 IH". Towarzystwo Elektryczne Palestyny otwo­
rzyło stację elektryczną w kulonji „Pesaah Tikwah*1, 
Cala kolouja święciła uroczyście i radośnie założe­
nie elktrycznego oś\riel9en,!a.

FUNDACJA NOW EJ SZKOŁY w  TEL A W IW IE 
P . M. Nas&ałisein, pciiczas swego ostatniego pobytu 
W ie l Awiw, kupił dom dla przeznaczani* go nu 
sz&u.ę publiczną. Szkoła będzie posiadała 500 wygo­
dnych pomieszczeń.

WODORY DO RADY M IEJSK IEJ W  TEL A- 
W iw . Nowe wybory tk> Rady .Miejskiej w Teł. A- 
wiwie odbędą się w październiku br. Podczas ofitą, 
taicli wyborów do Rasly miejskiej uzyskali wię­
kszość n botnicy.

M i i

Shaw
T w órca , .Bohaterów", „Rzemiosła pani W arren", 

^Joanny d ‘A ic1', B. Shaw, obchodzi właśnie 70-Ljeie 
swoich urodzin. Cholowy pisarz współczesnej Anglji 
jeden z największych i najgłębszych umysłów obe- 
cnpjh . Bo Shaw jest nietylko wybitnym dramuiykiem 
JilOfego sziu-a teatralne obiegają sceny Całego świa­
ta, lecz i głębokim myślicielem i społecznikiem a 
1 ówuocześnie słynnym kpiarzem. Bogula dusza, u- 
lnysl zapłodniony tysiącem kWestyj społecznych i 
ost etycznych.

ż  pośrod wielu książek, które o Shawie z racji 
jego siedemdziesięcoJeCiu się pojawiły, d w ie  dają 
nam  najlcfiJszą jego charakterystykę. Jedną napisał 
krytyk niemiecki Julju»z Bab, drugą krytyk an­
gielski G. K. Clieslcrton. 2 obu tych dzieł urobić so­
bie tuożt-my pogląd na tego skomplikowanego, a mo­
cnego człowieka.

Shaw jest jak wiadomo, socjalistą. Ale jego socja­
lizm jest zupełnie Swoistego gatunku, nawskroś indy­
widualny, nie pokryw ający się zgoła z ideologjn 
partyjuą. Jego sumienie społeczne opiera się na po­
czuciu świętości Życia; każdy człowiek — zdaniem 
jego — winien swego bliźniego szanować bez Wzglę­
du na społeczP" tegoż stanowisko id bo na wyższość 
umysłową. Ale Shaw- wcale nie jest fanatykiem „ró­
wności". Np. razu pewnego wyruził się w g u b liu n e j 
dyskusji: .Każdy z obecnych ma prawo, takie same 
Jak i ja, pisać sztuki teatralne; ale czy prawo to 
•łuży mu do czpgo?"

A równocześnie ten socjalizujący pisarz jest Zwo­

lennikiem — kapitału. Uważa, on że sanuJ uhfctwo 
burżuazji wymyśliło leorję o szcZytności równego 
podziału dóbr doczesnych. Sio Weta: Sliaw Jako spo­
łecznik jest zbiorem dziwnych sprzeoziuoiCi: jest
socjalista o  skłonnościach arystokratycznych, wywro 
łowcem i konserwatystą, sceptykiem i idealistą, aJi- 
iydemokralą i ludowcem.

P 17edewszystkicm jednak jest — m oralistą. Tylko 
że swe morały wypowiada — dowCi/pnie. Ludzie Wyo­
brażają sobie moralistę jako poważną, nudną piłę, 
namaszczonego starca, dlugobrodego i w rogowe o- 
kulary zaopitrzonego nudziarza. Tymczasem Shaw 
jesl m oralistą —  paradoksalnym, rtucająryfll b ły­
skawice skrzącego się humoru i subtelnej tropjl,

Należy on da największych rezonerów literału^/ 
klórzy od Y ^ le rs l po Tołstoju bruździli przeciw u- 
S la ło n y m  poglądom i zaśniedziałym zapatrywaniom, 
fest on przeciwnikiem wszystkiego, 00 jest konwen­
cjonalne; sądzi on, że w panującej obecnie moralno­
ści ikwi wiele fałszu, zatem prawdą jest to, co wła­
śnie jest sprzeczne z poglądami powszechnie przyję­
tymi.

Chester tąp tłumaczy jego charakter i usposobienie 
dąahowe faktem, że pochodzi on z irlnndji. Z irlan­
dzkiego charakteru narodowego wziął ochotę d i wał­
ki i ataku, oraz ekstrawagancje wyobraźni. Litość 
Shaw a — powiada Cheslerlon — ma zawsze przy­
mieszkę pogardy. Dlatego też tonem głównym, któ­
ry odlirzmiewa z jogo słów, jest — paradoks. Utwo- 

i> teatralne Są właściwie m ow ą prokuratora. 
Piewiduje On istniejące Rady i poglądy, obnaża boha­
terów" z wszelkiego Sentymentu; bez wszelkjcgo pa­
tosu demaskuje „świętości* — fałszywe Ale B. Shaw i

metodę tę stosuje nierylko wobec innych. Stosuje ją 
przedewszystkiem wobec siebie. Dał tego dowód 
choćoy obecnie, w swe /0-lecie. Biograf jego Frain t 
IJ-urm nap* *d świożo o nom rozprawę. x rzed wy­
drukowaniem j o  sial ją  Sliawowi. Ten odipisał mu! 
„Pański sakjc jest bonzadziejiae zły; w ydrukuj pod, 
zumlust pańskiej pracy autobiogrifję, którą panu po- 
syłarn".

Jest to autobiograf ja, napisana przez Bhawa arcy­
dziełem złośliwej oiiaraklerystyki. Podajemy z rdej 
kilka ustępów:

„Nie wdając się w zwykłe subtelności oświadczam, 
że Shaw jest wcieleniem doskonałości. Stwierdzam, 
że Shaw we wszystkiem, 00 kiedykolwiek powkdz-ał 
i co jeszcze w przyszłości powie, zawsze miał i mieć 
będzie rację. Zwyczaj ogóLny natrząsania się z nie­
go jest głupi, tak sarnio jak Zwyczaj nietra/kl0w«i*i» 
go na serjo jest śmieszną ucieczką przed skrzyżo­
waniem 7. nim szpady. Bez wahania oświadczam za­
tem, że Shaw jest największym człowiekiem który, 
kiedykolwiek żył... Powiedziano, że Shaw drażni 
łudizii tem, że zawsze staje na głowie i nazywa czar­
ne białein, a białe ęzarnem. Tylko ludzie głupi mo­
gą przyjąć takie wytłumaczenie. Shąw irytuje dm  
do krwi przez to wiaśnie, że stoi na Dogach i powia­
da nam, że czarne jest czarnem, a białe bdalem, pod- 
czas gdy inni ludzie używają najśmii IszyCh parado­
ksów i m ają wtedy największe powiedzenie, kiedy 
wypowiadają słowa o  których każdy Wie, że są fał­
szywe. To też Shaw doprowadza nas do rozpady , id 
musimy się zgadzać na to, co nas z głębi duszy, e- 
burza... W szyscy przyjaciele Shaw a zgadzają się na 
to, że jer- on śmiesznie próżny. On utrzymuje, im t ą
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GOSPODARCZY
fcisfa prof. Kepliierera przy pracy

iProf. Kemmerer, udziela za pośrednie lwem 
jjłsi i następujących wyjaśnień & cc lacn i za- 
jdaniach jego misji:

Dotychczasowa działalność misji prof. Kem 
jmerera poltegala przedewszystkic-m na bada­
niu zagadnień, dla których piof. Kemr.ie.rcr 
spodziewa się znaleźć właściwe rozwiązanie. 
/W związku z tern odbywają się ciągłe konfe­
rencje i nadal misja ma zamiar poświęcać im 
przeważną część swegc czasu.

Prof. Kcmmei er nie przywiózł z sobą żad- 
friydh zgóry uplanowany ch i ustalonych propo 
?ycyj ani rad w sprawie zwalczania trudności 
Jgospodarczych i finansowych w Polsce, ale bę 
dzie się starał o znalezienie z nicli wyjścia, 
jjest bowiem zdania, że plan skuteczn *j refor- 
|tńy może być obmyślony j przedłożony dopie- 
i*o po gruntownem przestudjowaniu i zbadaniu 
sytuacji w Polsce. Pomimo, że istnieją pod­
stawowe zasady ekonomiczne, ogólnie stoso­
wane na świecie, należy jednak przed apliko­
waniem ich w poszczcgómych państwach, sta 
rannie i gruntownie rozpatrzyć warunki miej

scowe danego kraju i zbadać psycliologję jego 
narodu. Wobec tego misja siara się zebrać j; k 
najwięcej potrzebnych jej, wyczerpujących in 
formacyj i skrupulatnie rozpatruje każde no- 
we kompetentne zdanie w spiawie zagadnień, 
które ftanowią przedmiot jej działalności w 
Polsce.

Prof. Kemmerer wraz z P. Broderieck‘em są 
w ścisłym i ciągłym kontakcie z państwowy­
mi władzami skarbowemi, bankierami i finan 
sowemi. Dr. Luiz bada system podatkowy ze 
specjalnem uwzględnieniem jego administra­
cji, organizacji i samej procedury podatkowy] 
Badania p. Elbie wymagały nawet jego wyjaz 
du do Łodzi i Katowic w celu zaznajomienia 
się na miejscu z systemem administracji cel­
nej. P. Byrne studjuje i bada organizację ad­
ministracyjną i skarbową, a p. Ciarek doiych 
czas oddaje się studjom nad działalnością mo 
nopoli państwowych.

Prof. Krzyżanowski udziela im cennych in- 
formacyj w zakresie gospodarczym i finanso­
wym.

z p .  Ministrem (przemysłu i  handlu 
S z c z e g ó ł o w e  s p r a c o z c i m l e  w ł a s n e  „ H o w e s o  b z l e . - i n U i a ' .

W  dalszj m przebiegu lconferencji (zob. „N. 
Dz.“ z 24, 25, 28 i 29 bm.) kontynuuje swe 
przemówienie Dr. L. Lair.pel (Katowice).

Sprawa ulg przy sprowadzaniu 
maszyn

Rozporządzenie Ministra Skarbu, Przemysłu 
i Handlu, oraz Rolnictwa i dóbr państwowych 
% dnia 26. kwietnia 1926 r. o ulgach celnych 
Dz. U .  R. P. Nr. 39, przewiduje stosowanie eta 
lilgo» ego przy przewozie maszyn i aparatów, 
e ile stanowią część składową, wprowadza­
nych do polskiego obszaru celnego komplet­

ni io dla przy pode bania się ludziom. Gdy się chwali 
przed nim jego utwory, jest się zdumionym entuzja­
zmem, z jakim on zgadza się na pochwały właSnydl 
|H jdów  ducha.

I  w tym łonie idzie cała ta „autobiografia" najw ię- 
kszego kpiarza współczesnego. (P . W.)

f e t  M i  i ekazii i i l o  t a
Rząd angielski arystokracja i pisarze konserwa­

tywni zbojkotowali przypadającą na 2(3 bm. 70 tą 
foczjiicę urodzin Bernarda Shaw. Literaci — przy­
jaciele Bernarda Sliawa (,1'ow. Fabiań&kie) oraz 
Członkowie Laiłour P arty  pod przewodnictwom Mac 
Iłonalda urządził; przyjęcie na cześć jubilata. Pou- 
KZas przyjęcia Bernard Shaw miał wygłosić przemó- 
Cńenie przez rudjo, jednakże minister poczt i telegra 
(Ów, dio którego zwrócono się o pozwolenie, odrr.ó- 
C Ił oświadczając, iż S h a w  może przemawiać przez 
Iradjo tylko wtedy, jeśli nic będzie poruszać aktual­
nych spraw politycznych, gospodarczych i co cie- 
LawsiZe, literackich Minister żartobliwie oświadczył- 
U  obawia się, że po mowie Bernarda Sliaw spokój 
to n d y n u  może być zakłócony namięinyini -porami 
nad pytaniem, czy przez usta Bernarda Sliawa prze­
mawiało doświadczenie Maluzalema Czy sarkazm Me- 
(Islofelesa. Dzienniki mieszczańskie demonlracvjaiie 
prz..milczały rocznicę urodzin Bernarda Shawa. za­
mieszczając dłuższe artykuły o 78-ej rocznicy uro- 
4 ain loorda Balfoura.

Tylko .,Observor“ zamiezoza artykuł wstępny, w 
kićrym podnosi, że Shaw jest poza swoją ojczyzną 
Największym kapitałem duchou ym Angljt. Ale — 
( ta W  tem jest dla Europy, czem Byron był dla niej 
'przed 100 laty. O Byronie dziś jeszoze nie można 
JDdwuć w „lapszem" towarzystwie damskiem w An-
•UL.

nyfch urządzeń oddziałów zakładów przemy - 
slówych. Ł -

Dotychczasowa praktyka wskazała, że z do 
brodziejstwa tego rozporządzenia korzystają 
wyłącznie wielkie przedsiębiorstwa, których no 
wo powstające lub modernizujące się oddziały 
fabryczne składają się z większej ilości ma­
szyn.

Intencją ustawodawcy przy wydawaniu roz 
porządzenia o ulgach celnych było bezsprzccz 
nie udoskonalenie krajowego przemysłu w nie 
których gałęziach produkcji wzgl. slworzema 
w ogólności nowych gałęzi produkcji a to 
przez ulgowy przewóz nowych maszyn z za­
granicy.

Trudno przyjąć intencję ustawodawcy w 
tym Kierunku, by z tego rozporządzenia ko­
rzystał tylko wielki przemysł, podczas gdy 
średni i mały przemysł nie miałby odnieść z 
tych ulg żadnych korzyści.

O ile wielki przemysł musi dla organizowa 
nia nowych gałęzi produkcji lub zmodermzo 
wania starego urządzenia, zakupić znaczniej­
szą ilość maszyn i aparató',v, to średni i mały 
przemysł otwiera nieraz nową gałąź produ­
kcji, stawiając jedną tylko maszynę. Stosow­
nie do swoich środków modernizuje mniejsze 
przedsiębiorstwo fabryczne swoje urządzenie 
przez wstawienie now< , maszyny w miejsce 
starej, która to, jedna maszyna tworzy la w 
tem przedsiębiorstwie jeden dział.

Podnieść należy i tę okoliczność, że niejed­
nokrotnie w mniejszych przedsiębiorstwach 
cześć pracy maszynowej zastąpiona jest przez 
pracę ręczną, pa-zez co ilość maszyn w dziale 
fabrycznym znacznie sic zmniejsza.

Zasadniczo trzeba jednak przyznać, że mo­
dernizowanie istniejących gałęzi przemysłu i 
organizacja nowych gałęzi fabrycznych przy­
chodzi do skulku nictylko przez wprowadze­
nie wielkiej ilości maszyn, lecz także przez 
wTprowadzenie kilku a nawet jednej maszy­
ny.

Z tego pow'odu powinno się użyczać ulgi 
celnej na podstawie powyższego rozporządze­
nia nietylko wielkim przedsiębiorstwom, gdyż 
zachodzą warunki przyznania tych ulg cel­
nych.

Jeżeli się uwzględni nadzwyczaj ciężkie po

łożenie gospodarcze, ciążące obecnie na całym 
przemyśle a dające się szczególnie we znaki 
mniejszym przedsiębiorstwom przemysłowym, 
winno się tembardziej popierać wysiłki wła*i 
śnie mniejszych przedsiębiorstw, zmierzają­
cych do wzmożenia krajowej produkcji za 
pomocą modernizacji i rozszerzenia ich przed 
siębiorstw.

Przedsiębiorstwa małegc i średniego prze­
mysłu odczuwają w wysokim stopniu nie u/A 
sadnioną odmowę ich. wniosków o udzielenia 
ulg celnych w przeciwieństw i i  do wielkiego 
przemysłu, którego pósltilaly na polu celnem 
Rząd prawie, że zawsze spełnia. Odmowę tę 
tłumaczą sobie przedsiębiorstwa słusznie bra­
kiem jakiegokolwiek poparcia małego i śred­
niego przemysłu w dążeniach tegoż do moder 
nizat ji i uzupełnienia ich przedsiębiorstw, ja- 
kotez nieslusznun faworyzowaniem ciężkiego 
przemysłu.

Opierając się na powyższych w7ywodach, pro 
simy uprzejmie Pana Ministra, by raczył za­
rządzić rozpatrywanie podań wniesionych 
przez średni i mały przemysł z powyższego 
punktu widzenia i by ulg powyższych udziela 
no także w tych wypadkach, w których dane 
przedsiębiorstwo sprowadza tylko jedną ma­
szynie, gdyż właśnie w takich w:ypadkach I jed 
na maszyna może stworzyć nową gałąź pro 
dukcji.

Zastosowanie ustawy w powyższem znaczę 
niu będzie bodźcem dla wzmocnienia produ­
kcji odnośnych przedsiębiorstw i przyczyni 
się do podniesienia ogólnej gospodarki.

Antysemityzm gospodarczy
Inżynier Slolzmann (Włocławek) mówi o o- 

kropnym stosunku piierwszych instancyj skar 
bowych do kupiectwa. Nie może tu być mowy 
o jakiejkolwiek praworządności. Robi się roż 
nice wyznaniowe, inaczej traktuje się Żydów 
a inaczej chrzęści jon. fzby Handlowo-Prze- 
mysłowe są konieczne, jeśli Ministerstwo z roż 
nycli względów natury formalnej nie będzie 
mogło natychmiast utworzyć tej Izby, to na 
leżałoby przelać ni difóre prerogatywy Zwiąż 
kom gospodarczym.

Mag. Nadel (Poznań). Współżycie w Poznań 
skiem Żydów z większością ludności jest wo 
hec tonu prasy rozpaczliwe. Nawet wyżsi u- 
rzęanicy państwowi boją się mówić z Żyda­
mi, by nie rozpoczęto w czarnej prasie nagon­
ki przeciw nim. W Lizędue Wojewódzkim 
jest zgóry wszystko skazane na ni* przychylne 
zabawienie. Tragcdjj Żv<la poznańskiego jest 
nie do przedstawić a'a Prosimy 0 opiekę bo. 
jej nie mamy.

P. Neufeld (Częstochowa). Miasto nasze zaj 
mowalo kiedyś Lrzeńe miejsce w szeiegu prze 
myślowy cli ośrodków Kongresówki. Obecnie 
wszystko zamarło. .Jeden z powodów tragcdji 
naszego miasta, to iiirudniertia paszportowe. 
Następnie mówca p .-rusza sprawę lokalu Pocz 
ty częstochowskiej: poczta nasza mieści się
w dwóch ubikacjach oddzielnych i dotych- 
czas nie możemy wyjednać, by wybudowano 
wygodny gmach dla urzędu pocztowego.

Po wszystkich tych przemówieniach zabrał 
glos ponownie p. Minister Kwiatkowski.

Odpowiedź p. Ministra
Wszystkie kwestje poruszone przez SzanoW 

nycli Panów tak głęboko ujmujące, wskazują 
na to, że życie gospodarcze teraj u w szczegól­
ności zaś handel znajduje się wr depresji. Bę­
dzie mojem usilnem staraniem postawić han­
del na należącem mu się miejscu ; muszę wy­
raźnie podkreślić, że pierwszy krok w tym kle 
runku ja  uczyniłem. Mamy jednak do zwal­
czenia uprzedzenie tkwiące w społeczeństwie, 
że handel jest pasożytem, który należy skur­
czyć do minimum. Musimy społeczeństwo w 
tym kierunku wychować i ta jest nasza wy­
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tknięta droga. Musi nastąpić stopniowe uświa 
Bamianie w tym kierunku.

Nie bata]jony wojska, lecz co produkujemy 
I  czy tanio produkujemy, decydować może o 
fcaszej przyszłości]

Zaznaczam, że z cijecneg) ciężkiego położe­
n ia  nie mogę sam was wyciągnąć, lecz tylko 
(fcspólnemi silami może to nastąpić. .Jest mo­
im  zamiarem odbywać konferencje częste ze 
aferami gospodarczcmi. celem bezpośredniego 
*etknięcia się z wsz.dk* mai bolączkami. Prze­
żywamy obecnie powaćoą i ciężką chwilę i 
musimy być gotowi niw~t do większych ofiar, 
•le  jest to moment krótkiej ofiary która p o ­
ciągnie za sobą stanowczą poprawę.

Stwierdzam, su- .iowczą prężność w życiu po 
«podarczem i to nietydco z powodu b zw. ,.cho 
toby angielski?]* (s łn jk ). ah nawet w innych 
dziedzinach. Cliwil-.;vą dobrą koiijiu.ktiifę mu 
simy wprawdzie wykorzystać, ale musimy 
równocześnie pokazać, że bez chwilowych kon 
junktur możemy się obejść .

Co do pociągnięć w najbliższym czasie za­
powiadam, że walka z lichwą w dotychczaso 
Wej formie stanowczo do celu doprowadzić nie 
może. Są przewidzi uie dwie specjalne insty­
tucje, a mianowicie I) instytucja dla bada­
nia konjunktury, 2) slaia komisja dla badania 
cen. Obie te instytucje mają być nie jako o- 
kiem rzedli i usunąć wszy slkie niezdrowe ob­
jawy. Popierać będę politykę niskich etn oraz 
eksport i handel tranzytowy. Jęslem stanow­
czym zwolennikiem przyjaznego uregulowa­
nia stosąnków z sąsiadami i zawarcia trakta­
tów handlowych zarówno z Niemcami jak i 
Rosją. Kwestja rewizji koncesji, handlu nie­
dzielnego oraz targów nie należy wprawdzie 
do mnie, będę jednak sprawy te popierał. 
Sprawa Izb Handlowych i Przemysłowych 
będzie przedmiotem obrad w najbliższym cza 
sie. Nie jestem zwolennikiem obecnej polityki 
paszportowej, będącej zaporą handlu i popie­
rać będę liberalniejsze traktowanie spraw pa­
szportowych w sprawach handlowych. Wszel­
kie ewentualne nieprawidłowości winne zna- 
leść odgłos u mnie za pośrednictwem organi- 
zacyj kupieckich.

W sprawach podatkowych i celnych udzieli 
Panom wyjaśnień Pan Wiceminister Czecho­
wicz.

P. Wiceminister Czechowicz przechodzi po­
szczególne podatki, jak obrotowy, majątkowy 
i dochodowy, zaznaczając, że twórcą tych po­
datków nie jest Ministerstwo Skarbu, lecz 
Izby Ustawodawcze, kióre je uchwaliły, okre­
śliły i skontyngentowaly. Nie można więc wl 
nie Ministerstwa Skarbu.

Podatek obrotowy nie jest naszym wymy­
słem, wszystkie państwa dotknięte wojną wpro 
wadziły g0, jakkolwiek przyznaję, iż działa 
on w pewnym kierunku ujemnym. Zmiany 
już dokonano w noweli, wprowadzając szereg 
ulg. Wprowadzenie dalszych ulg nie może na 
razie nastąpić ze względu na interesa Skar­
bowe. -----------

Co się tyczy dopłat celnych, to przyznaję 
otwarcie, że są one wielce bolesne, Skarb jed 
nak vv obecnym czasie nie może z tychże do 
chodów zrezygnować. Przyznaję również, ze 
termin wzgl. czasokres zakreślony w § 32 roz 
porządzenia 0 postępowaniu celnem wynoszą­
cym dwa lata, a więc czasokres, w którym to­
war został już dawno sprzedany i skonsumo­
wany, jest zbyt długi i tenże będziemy się sta 
tali skrócić (przyp. red: p. Wiceminister me 
wyjaśnił wcale wzgl. nawet nie wspomniał jak 
się zapatruje na zupełnie mylne interpretowa 
nie powyższego paragrafu, co stanowi istotę 
całej rzeczy).

P. Sen. Truskier podziękował p. Ministrowi 
Handlu, p. Wiceministrowi Skarbu oraz 
Wszystkim przedstawicielom innych Mini­
sterstw za cenne wyjaśnienia. Konferencja 
skończyła się o godzinie 17-tej.

Dr. L. Lampel.
 o§o-------

Walka o zniżkę cen detalicznych
Dane statystyczne wykazują że gdy w czasie od 

potowy ltpCu br. kurs dolara obniży i się o 9‘8 proc.,
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a wskaźnik Cen hurtowych 24 towarów, notowany 
przez główny urząd statystyczny, obniży) sdę o 9,4 
proc., to wskaźnik cen detalicznych artykułów ży­
wnościowych obniżył się w W arszawie tylko o 4,3 
proc. Ta niewspółmierna obniżka cen detalicznych 
wymaga interwencji ze strony czynników rządowych. 
Jak się dowiadujemy, rząd zapoczątkował już akcję 
w kierunku przyspieszenia procesu obniżania się 
cen. Akcja rządu pójdzie w kierunku pcmuCy dla 
m iast i kooperatyw.

0 g f i t i  a W  i i t i M i
na poczet podatku od obrotu na rok 1926

Ministerstwo Skarbu reskryptem z dnia 2-go 
lipca 1926 r. L. D. P. O. 868S-11I. zarządziło, 
że przedsiębiorstwa, którym za 11 półrocze 1925 
wymierzono podatek od obrotu w myśl pun­
ktu 1. art. 5 ustawy o państw, pod. przent. a 
które począwszy od 1 stycznia 1926 obowią­
zane są opłacać podatek od prowizji (art. 5 
ust. p. 5), obowiązane są uskuteczniać wpłaty 
zaliczek na podstawie rzeczywistego obrotu 
(prowizji) w myśl zasad zawartych w § 55 roz 
porządzenia wykonawczego (Dz. U. R. P. nr. 
82) z tą jednak różnicą, że przy przedsiębior­
stwach sprzedaży wódek w miejscowościach, 
w których wprowadzono już pełny monopol 
spirytusowy stwierdzić należy przy obliczaniu 
zaliczek obroty na podstawie ksiąg akcyzo­
wych sprawdzonych i wykazanych.

Przy wpłatach zaliczki na rok podatkowy 
1926, wpłacać należy tytułem dodatku na rzecz 
samorządu czwartą część podatku, przypada­
jącego na rzecz ^karbu.

Przedsiębiorstw® sezonowe (axt. 32 ustawy) 
craz samoistne przedsiębiorstwa wykonywa­
nia dc sta w i robót (arl. 33 ustawy) pod wzglę 
dem obliczania zaliczek kwartalnych, trakto­
wane być m ają jako nowo powstałe i jako ta ­
kie winny opłacać zaliczki kwartalne według 
własnego obliczenia lub od rzeczywistego ohro 
tu na podstawie wyników wskazanych pra- 
widłowemi księgami liandlowemi.

(PRZYKŁAD OBLICZANIA ZALICZEK).
W ymiar za 11 półrocze 1925 wynosi! od o- 

brotu 80.000 zł. na rzecz skarbu 950 zł. a na 
rzecz samorządu 400 zł.

Zaliczka ta na cały rok 1926 wyniesie na 
rzecz skarbu ośm piątych części kwoty 950 zł., 
czyli 1.520 zł. a na  rzecz samorządu czwartą 
część powyższej kwoty 380 zł.

Płatnik winien zatem uiścić za każdy kwar 
tał, a po raz pierwszy do dnia 15 czerwca 
1926 r.

na rzecz skarbu — 1520:4 — 380 zł.
na rzecz samorządu — 380:4 — 95 zł.

Rynek skórniczy
W garbarniach ruch znaczny, ostatnio pod­

niosły one nawet ceny skór o 10 groszy na sto 
pie. Ze względu na rozpoczynający się w dru­
giej połowie sierpnia sezon, pracują garbar­
nie całą parą. Obrót garbników wyniósł w 
przeciągu ub. miesiąca w jednej tylko W ar­
szawie 2S0 ton, w tym miesiącu wyniesie on 
zapewnie więcej. W ostatnich dniach wzmo­
gło się znacznie zapotrzebowanie zagranicy na 
skóry surowe, które wobec silnego popytu 
podniosły się o kilka procent. Na rynku skór 
miękkich dał się zauważyć brak lepszych la­
kierów, co przypisać należy wstrzymaniu hur 
townikom przydziału przez iabrykantów, 
wskutek nieuregulowania dawnych zobowią­
zań. Większe obroty robiono skórami na obu 
wic damskie, w innych działach ruch naogół 
słaby. Na rynku skór twardych na rszie w dal 
szym ciągu zastój, jedynie tylko przezorniejst
1 posiadający gotówkę kupcy zaopatrują się 
zawczasu w towar, ponieważ obawiają się dal 
szej zwyżki cen w garbarniach krajowych, i o 
zatem znacznej zwyżki skór zagranicznych w 
związku z podwyższeniem cła.

Eksport węgla
Eksport węgla utrzymuje się na bardzo wy 

sokim poziomie, aczkolwiek właściciele kopalń 
skarżą się, że zwyżka złotego odbiła się nie­
korzystnie na kalkulacji. Eksporterzy węglo­
wi starają się wykorzystać obecną konjunktu 
rę, powstałą przea^strajk gómikóv* w* Anglji,

Kir. J>

aby odpowiednio się wprowadzić na rynkach 
obcych jeszcze przed ukończeniem strajku. Mi 
nisterstwo kolei zamierza powiększyć tabor 
kolejowy szczególnie dla przewozu węgla przei 
zamówienie kilku tysięcy otwartych wagonów 
w fabrykach krajowych oraz wypożyczenie 
węgla rek w sąsiedni h państwach. Stałymi ocł 
biorcami węgla są obecnie: Anglja, Szwecja,
Rosja Sowiecka, E sto n ja , Łotwa, Włochy i No* 
wegja. Kilka tranzakęyj zawarty nasze kopal 
nie także z Litwą. W ślad za zawartą niedaw 
no tranzakcją, na mocy której mają kopami* 
górnośląskie dostarczyć Sowietom do 15-gc 
października b. r. 500 tysięcy ton węgla, zo-i 
stanie według wszelkiego prawdopodobieństwa 
podpisana przez nie w najbliższych dniach li­
niowa na dalszą taką samą part ją .

Stosunki handlowe wieckie
Onegdaj przybył do Warszawy z Charkowa preze® 

południowego trustu rud, 1. Matrosów, który ma od 
Witiesztorgu pozwolenie na Zakup w Polsce ewen­
tualnie z Niemczech różnych artykułów  technic*-

<‘h na sumę jednego mi i jon a rubli zł. Po zaznajo­
mieniu się z cenami i z jakością .polskich wyrobótł
I. Matrosów wyjodzie w tym samym celu dio Berli­
na.

P o  zawarciu pierwszej tranzakcjd na węgiel pol­
ski N ar komat do spraw handl-u zewnętrznego pro­
jektuje dalsze Zakupy naszego węgla, które jak do­
wiadujemy się, będą następowały po  wykonaniu za­
mówionych dostaw. Wogóie wedle obliczeń sowiec­
kich rynek rosyjski będzie potrzebował o k o ł o  mi- 
Ijona ton polskiego węgla rocznie w Ciągu kilka 
lat najtbfliższych dopóki produkcja zagłębia Doniec­
kiego nie zostanie odipowiednio po wjększoo*-

JA K IE J KATEGORJI RZEMIEŚLNICY N IE  P Ł A  
CĄ TODATKU OBROTOWEGO.

Ustawa o podatku obrotowym przewiduje, że rze­
mieślnicy, którzy pracują sami lub m ają mewóęcĄj 
jak jednego pomocnika —  nie płacą podjaku obroto­
wego. Tymczasem urzędnicy skarbowi — nie wie­
dzieć z jakiej przyczyny — żądlają podat­
ku tego od tej ka-tegorji rzemieślników. "Wobec czę­
stych skarg wskazane byłoby, by ministeretwo Skar­
bu ogłosiło urzędowe wyjaśnienie, na którem zaró­
wno płatnicy jak i  urzędnicy skarbowi mogHby s#ą 
oprzeć. Dotychczas spraw a ta  nie wychodziła pooa 
ramy notatek ipraSowycfa.

W YW OŻENIE FABRYK Z POLSKL ria, 
konjunktury rynkowe i brak gotówki obrotowej zma 
szają przemysłowców łódzkich do przenoszenia 
swych fabryk poza granice kraju. Obecnie fabryk* 
wyrobów wełnianych Ilorak  i Wenske przenosi się 
do Lubińca w Jugottaw ji, a fabryka koronek T. 
BmJera do Galacu w RunHmji.

Wesoły kącik
PODZIW U GODNE.

Gadatliwy podróżnik, skończywszy nte/m lernie 
długie opowiadanie o Swych przygodach:

— Czy nie sądzi pan, że jest w prost Cudowne i i  
żyję dotychczas i mogę opowiadać panu o strasz­
nych moich przeżyciach?

— A czy pan opowiadał już o nich komu innemu? 
rzecze śmiertelnie znużony opowiadaniem słuchacz.

— Ma się rozumieć!
— W takim razie rzeczywiście, prawdziwym cu­

dom jest, że pan jeszcze żyjel
PRZYSŁOW IA,

Na lekcji mowa o przysłowiach. Nauczyciel każe 
podać jakikolwiek przykład. Klasa milczy. Naresz­
cie glaSza Się mały Michaś.

— No, wymień jakieś przysłowiel
Michaś: „Głupiec pyla więcej, niż dziesięciu m ą­

drych może odpowiedzieć'1.
Nauczyciel, wściekły, pędzi do dyrektora. Obaj

; zychodzą do klasy.
— Jak to Michasiu, Czy nie znasz innych przy­

słów? — pyta dyrektor.
— Owszem znam partie dyrektorze: „Nieszczęścia 

rzadko przychodzi samo-'-!
MA RACJĘ.

— Ożeniłbym się, droga ciociu, z Anną, ile sądizę, 
że ona jest za głupia dla m-nie.

— Masz rację, chłopcze, tv musisz d o s ta ł żonę. 
klomby miała rozum za dwóch.

LEPSZA  METODA.
Sędzia: Czy popełniłeś kradzież tak, jak cS to w ła­

śnie przedstawiłem?
Oskarżony: Niestety nie! Ale na przyszłość postą­

pię według metody pane sędżiego!



Sm  8  ___ „NOWY DZIENNIK", pł-jtoli 30 m \ I9?fl

Wywiadowca policji politycznej
zamordowany przez bojowców 

b n n c js l)  czny ch
Z W arsrawy donoszą:
W  nocy z w o rk u  na środę o godzin,e 12 

padi rażony kulami w domu przy ulicy Puc­
zowej na Woli wywiadowca policji politycz­
nej, Eugenjusz Ulbrych, pełniący służbę w po 
łicjl politycznej pod pseudonimem „Bednar­
czyk". Ulbrych padl od kul bojowców komu­
nistycznych.

Zbrodnia lulała przebieg następujący: W
poniedziałek wieczorem od biedzili Ulbrycha 
dwaj jego znajomi, jeden żołnierz wojsk lotni 
ezych, który należał swego czasu do policji 
politycznej, Oraz jeden ze znanych komuni­
stów warszawskich Po kolacji Ulbrych wy­
szedł z  gośćmi na miasto, a gdy powracał o 
.północy do domu, napadło na niego kilkuna­
stu bojowców, dając do niego kilkanaście 
strzałoy. Czte-y Kule śmiertelne położyły Ul­
brycha trupem na miejscu.

Jeden z przechfklniów słyszał wznoszone 
/przez bojowców okrzyki: „Giń prowokatorze!" 
Po dokonaniu mordu, sprawcy rozbiegli się. 
Policja przybyła na miejsce wypadku dopie­
ro o godzinie 1 w nocy.

Afera szpegowska wMałopolsce
Z Przemyśla donoszę:
Afera szpiegowska na rzecz państwa ościen­

nego, zatacza coraz szersze kręgi. W dniu 
24 bm. wykryto nową placówkę szpiegowską 
w Jaworowie. Utrzymywała ona stały kontakt 
X Przemyślem i centralą krakowską. Aresz­
towano w Jaworowie 3 osoby. Dalsze śledz­
twu w toku. Rewizja dała wyniki pozytywne. 
Przy aresztowanych znaleziono pisma szyf­
rowe i korespondencję.

Wśród aresztowanych w Jaworowie znaj­
duje się jeden z kierowników całej akcji 
szpiegowskiej. Do Krakowa odesłano 20 are­
sztowanych z Przemyśla. Są to przeważnie 
studenci absolwenci gimnazjum ukraińskiego. 
Wiadomości, jakoby wśród aresztowanych 
Znajdowali się oficerowie okazały się nie­
prawdziwe.

Z Jarosławia donoszą o nowycb areszto 
wanlaeh w związku z wykrytą niedawno 
aferą szpiegowską. Aresztowany został na­
czelnik straży ogniowej Kiry luk, który zo­
stał odesłanj do więzienia garnizonowego 
w Przemyślu. AresztOvvano pozatem w Kre- 
wanówce pod Jarosławiem b. alumna grecko­
katolickiego kościoła Janc Sobola. Rewizja 
przeprowadzona u niego ujawniła szereg 
obciążających go dokumentów, notatek, szki­
ców i map.

Czy to prawda?
Pod powyższym tytułem pisze „RobotniJk :
„Piszę nam z Zamościa:
1) Gzy to prawda, że defenzy wp wojskowa 

prześladuje członków Związku klasowego ro­
botników żydowskich/1

2) Czy to prawda, że aresztowano 2-ch 
chłopców 17-lelnieh, bito ich w koszarach na 
posterunku defeozywy wojskowej, żądając, a- 
by powiedzieli, kto jest komunistą?

3) Czy to prawda, że jednemu z nich dawa­
no 500 zł., czekoladę itd.? I że bilo ich, aż do 
Utraty przytomności?

pożąd ine byłoby, aby władze nasze ze chcia 
|y  wniknąć w te sprawy, przeprowadziły śle­
dztwo i pociągnęjy winnyeh do odpowiedzial­
ności".

Organizacja gmin żydowskich 
na Kresach

Z polecenia ministra !W. R. i O. P. p. Suj­
kowskiego wyjechał radca ininisterjalny p. 
Ikdalherg na Kresy w celu odbycia szeragu kon 
ferencyj z odnośnymi wojewodami o organi­
zacji żydowskich gmin. ^P. Adalberf zwiedzi

Białystok, Wilno, Grodno, Nowogródek J.uck 
i in.

Według otrzymanych wiadomości, rząd po 
stanowił w ciągu kilku miesięcy przeprowa­
dzić organizację gmin żydowskich na Kresacii 
na podstawie rozporządzenia Rady ministrów 
z dnia 23 października 1925 i. w sprawie ulwo 
rżenia gmin wyznaniowych w województwach 
wschodnich.

Hako&h w Warszawie
11. SI RRTNIA BR.

W ILedzielę bawiła w W arszawie w p r ie  jeździ e 
aa lournec <!o Lslouji i Lolwy drużyna wiedeńska 
/lakoub. W czasie p-ibytu swego W^edeńC yCy byli 
obecni na intczu Makkabi—Ruch.

Jal; się dąwiadujetfny, Onegdaj zo-slat podpisany 
koni raki mjędzy Polonją a Ilukoahem co do  przyja­
zdu IfcMoahu na meez ze stołeczną Polonją w dniu 
11 sien^pnaa br. Będ/zie Lo jedyne gra HabOiahu w 
Warszawie, a zaraoom drugi vvy .ięp  drużyny zagra­
nicznej w roku bieżącym.

[ f t n i  i t n i b  $  M t a
Pr?y pracach ziemnych w miejscowości Przeko­

pane, niedaleko Przemyśla. r.-bctnicy natrafili na 
wielkie wykopaliska Czaśzrt i szkic!atow ludzkich. 
Dwie czaszki z po.MĆd znalezionych oraz jedna cha- 
raktcry'lyczna czaszka diugiogtowa, zirZaly przewie­
ziona do muzeum ziemi przemyskiej. Prócz kości 
ludzkich znaleziono fragmenty hali. czarną dębinę, 
oraz ukryte w głębokości 5 do 6 m. ute. W szystkie 
znalezione przedmioty a  ZW&sjęfta długogłowa cza­
szka wskazują wediug tw ierdz.nia fachowców na 
pobyt ha ziemiach polskich Skandynawów, nawet 
pod Przemyślem, Prawdopodobnie wykopaliska po­
chodzą z 1. Wieku przed Citr. Znaleziono również 
rogi jelenia kopalnego oraz wielką Ilość kości ma­
muta. Wykopano różne przedmioty z neolitu, z epoki 
bronzowej i żelaznej.

Wedle twierdzenia fachowców wykopaliska zna­
lezione pod Przemyślem dowodzą, że już na parę 
tysięcy lat przed Chrystusom tn  on len byl zamie­
szkały przez lud/j.

—’— ogo— .—
W IELICZKA. (Kor. wi.j. Po wyborach do Rady 

miejskiej.
Kilka tygodni minęło już od dokonanych wybo­

rów  do tutejszej R a d y  miejskiej, Czas i ńam zreasu­
mować tę garść wrażeń osiągniętych podczas lego 
długiego tygodnia wyborczego, kiedy to różne kote- 
ryjku i partyjne odcienia dobijały targu decydując 
o churalkterze i składzie tutejszej Rady miasta. Tylko 
czystemu przypadkowi przypisać należy że tutejszym 
Żydom przypadło w lulziah. na istniejące CKte.y ku- 
rje wyborcze, jedna (Il-ga), do której miaL. wystać 
swoich 12-tu przedstawicieli. I tu i ołmoczyna się 
owa tragifarsa odsłaniająca tak długo starannie u- 
kryle przyłbice, z których dopiero w  ogniu watki 
wyborczej spadla zasłoną, ukazująca nam całą faiaffl 
gę obsk ui ny ch łowców radareckich krzeseł, w  ich 
wtaśoiwem świetle. Zwłaszcza znikoma wysetplka o- 
staUucli mohikanów, próbowała u nas w skrzesić silą­
ce tradycje propinatorsko- kahulne, zdążające do 

! pustoty swoich triady eh pupilów, kosztem izueresów 
ogółu.

H « J (  jedności wysunięte prz»z tuLejrza koła sjoń- 
saie, w dobrem jłatui aJnie pi Łeko-nanm było począt­
kiem końca. Bowiem chwyciła się tej myśli oburącz 
kim.a naszej rodzimej reakcji, nadużywając niestety 
na iZego zaufania i idealnej pobudki działo ula.

Finał tej tragifarsy  nie bardzo wesoły. Pan Woje­
woda krakowski, na podstawie wniesionych prote­
stów, polecił w strzj.nanie ukonstytuowania się no- 
woobranej Rady, aiż do  uchwalenia przez Sejm, no­
wej ordynacji wyborczej dHa miast i przypuszczalnie 
w jesieni odbędą się już nowe wybory, S tąd nadzie­
ja, że następne, przy spodziewanej zmianie miejsc 
zamieszkania niektórych prowodyrów, odbędą się 
już w zdrowszej i spokojniejszej atmosferze.

W szystko więc pozostało jak  za dawnych czasów, 
z tą  może różnicą że zamiast 13-stu wybranych o- 
stalmio radnych żydowskich w Tymczasowym Zarzą­
dzie miasta, zasiada zaledwie trzet h i to zupełnie nie 
odpowiadających niotrojom  dziś panującym w śród 
masy tutejszych Wyborców żydowskich.

Em- Ka.
ZN IESIEN IE DOK. PRZEM YŚL. Jak  donoszą 

dzienniki warszawskie, DOK. Przemyśl zostanie 
wkrótce zniesione. Część ma być wcieli on a do  DOK. 
Kraków, di ug aczęść do DOK. Lwów. (Wiadomość 
o mającem nastąpić zniesieniu DOK. Przem yśl po­
daliśmy już w Swóim czasie^.
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„RADA STA N t ŚREDNI EGO,Ł. W  związku 70
ziL;żującs m się Urnśinf-m odroczeniu w2głędnie 
z wiązu nją s.jtiiu i prawdopodobnie luoda.euich n<^ 
wyclj wy baców za\vią;.uilo w Lodzi oddział novżvgO 
tlio /.jta  iwa iiih.szc/zirisliji go pod nazwą .Rady ntą» 
nu śrelln ego ' Czołowymi tlziaiaCżanii lego ugrąpoa 
aalliia są jnwcważuio iiyji dzaiaC/c stronnic.wa m.esz« 
czuu*kiegv z grupy Rosscla i Skulskiego.

ZAPOW IEDŹ STRAJK LT KIN W H-U/OPOLSCB 
Małopolski związek właścicieli kip u uli walił pczyłgr 
czyć się do sirujku genoialnego dla jx>parcią kąd ió 
właścicieli kin w Warszawie oraz dla wywalczeniu 
dla kin w Maloj.-olsce ulg podatkowych. S trajk objął 
by wszystkie kina w Molopoilsce.

SENSACYJNY PROCES W plotękuWkklitf
sądzie okręgowym rozpoczął się wczoraj sen­
sacyjny proces 19-istniej J. W cintraub, os kac 
żoi/ej o tp, że 28 lutego Br, przybyła na bed 
maskowy w stroju mniszki. Kokuraturn do­
patrzyła się \y tym fakcie r.brązy religji. 0 <a 
skarżona znajduje się od 3 marca w ar«zfję , 
Proces ten wywołaj zrozumiałe zainteresować 
nie.

SAMOBÓJSTWO MAŁŻONKÓW. Vv'e wat Ginów,
Po w. Luhowsluogę, uupchijli sa/iiohćjs<iwio matżpu- 
kowie Jan  i Bi\inisłaiva Tancerz. ^>amobój»twa Ov- 
konuli pivzoz poderżnięcie sobie gardła nużejn. Padu 
podejrzenie że najpierw m ąż poderżnął gardło jo n #  
naitępnie zas sobie. Matzenzów przewieziono w sta­
nie , ,ęźkiin do szipilstla i>o\vial.,\vegi). Przyczyna &a« 
niubójstwa ilie ustalona.

ZNOWU A FER A  POBOROWA. Z LuWma 
noszą:, Wł-di£e wojskowe i policyjne zlikwidowały 
siZn.jką, k tóra nielegainie zwalniała poborowych w  
Bitgoiaju. Ai osztow au,. 3 osoby. Dalszo nrc-Ao wa­
ri*  w toku.

PRZEMYTNICTW O TYTONIU. W ładz- ukarho- 
we w Inowrocławiu wpadły Da ślad Wielkiej atory 
przemytniczej, (iplegiającej na pr%em>^!tniu I rtozuu 
zagranicznego j. Gdańska. Na skutek narządzeniu 
wtadz skarbowych policja arośztoy. alą kuka o Ab 
wniięsyanycJ] w tę oprawę. Tytoń przemycano w któ- 
Łk;ich ąa  drób.

ZBRODNIA BANDYTY. Na d rodzr pod Nadarzy­
nem jakiś bandyta uzbrojony w rewolwar napadł W! 
celu rabunkowym na mieszkańcu N aaarzyJa M 
Grosmana którem u zoidął ciężkie rany postrzałowa. 
Rannego w stanie ciężkim przewieziono do szpita­
la. Przypuszczalnego sprawcę znrodnżCZego napędu 
Stanisława Dębskiego ze wsi Konopki policja ara,; 
« z to wała

ARESZTOW ANIE ZŁOD ZIEJA  PASZPORTóW i 
ZAGRANICZNYCH, Z Warszawy .donoszą; Zatrzy, 
many zot<tał złodziej, który dokom ił kradzieży 55 pa 
szportów zagranicznych in blanco w koiotsarjacie 
rządu. Aresztowany Częściowa przyznał aię do km  
dzieży. W  związku z  tern odbyła się nOCy ubiegłej 
wielka obława na „mocherów" pa zpoi.towych. Z 
Wielkiej hcziły aty-sztow a ny Ch Zatrzymano w areszcie 
do dyspozycji sędziego śledczego 12 o$ob.

TRAGICZNA ćMIERO DWOJGA O dóB W MO­
RZU- Dnia 25 b. na plaży „W ielkiego Morza" nu 
Hęhi utonęła kąpiąc się w morzu Janina W cigłowną, 
19-lelnia studentka, c<5rką profesora politechniki 
lwowskiej. 26-Jetni student, Stanisław K rauner, Utó.1 
ry pospieszy! jej z (poinooą, również znalJ<ri śm ierć Vfl 
fnlach. Ciata obojga mtodych ludzi wyłowiono sio-- 
ciami.

W STRZĄSAJĄCY W YPADEK SAMOCHODOM 
W Y W E LW OW IE. Onegdaj około godziny 5 zóa-l 
rzył się przy ul. Żółkiewskiej, tuż obok dworca P od­
zamcze we Lwowie, wstrząsojący wypadek aulomo-' 
K ło w i. Oto auto. prowadzone przez szofera W do- 
wiczttikę wiozące 20-lelniego uczniu gimn-azjaJoegO 
Bogdana Snyiyka, a znajdujące się w dość sz jbk iia  
biegu, nagi- wywróciło się przygniatając Całym 
swoim ciężarem Snyiyka. Przczyną tego było nagle 
pęknięcie prawego przedniego koła u wozu. Snyłyk 
doznał pęknięcia czaszki i innych bardzo Ciężkich 
obrażeń. W  stanie nieprzytomnym przewiozło go pfi­
go towie ratunkowe do szpitala powszechnego. Szo­
fer doznał jedynie lekkich konluzyj.
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Krynica—Willa „SWIT“
poleca pokoje słoneczne z całodziennem 
5-razowem wykwintnem utrzymaniem

p o  c«*»acł» xnl*#ny<Vi. ;i
Kuchnia rytualna.
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lJVrfBki Komitet JCA podaje dn wiadomości, co 
następuje- Ponieważ w Argentynie znajduje się zna- 
CTTia KCzba lekarzy, inżynierów, farmaceutów i td.: 
Mó czy ukończyli siudja na miejscu i korzystają 
•  opieki rządu, otrzymanie odpowiedniego zajęcia 
Iwaąa. uic jest imigrantów, upraw iających zawody 
.Wyzwolone, z  poważnemi trudność ank. Położenie 
Hyca im igrantów  utrudniają jeszcze przepisy, m ają­
ce na celu ochronę interesów sfer miejsc w oy ca. Tak 
Więc np. lekarz cudzoziemuc musi zaprzestać prak­
tyki w miejscowości, w której pracuje, jeśli osiedli 
się taui lekarz z dyplomem argentyńskim. Zdarza 
się  często, że iirmgrai t z wyższem wykształceniem, 
ftk  mogąc znaleźć odpowiedniego zajęcia w swym 
zawodzie, zmu sauny jest piaoowiać Jako zwykły ro­
botnik. Uważamy tedy za nasz obowiązek zwrócić 
uw-agę asółb zainiteucSowunyCh im stosunki powyższa 
i ostrzec je przed em igracją do Argentyny, o ile me 
b _ ją  w tym k ra ju  zapewnionego z  góry zajęcia.

lamują orteldw njiMid
Jakkolw iek Ministerstwo Spraw W ewnętrznych 

reorganizuje obecnie urzęgy Contn atoe to jednak u- 
rzędy  wojerwudzllue przygotowują się stopniowo dlo 
Zmian, które w  głównych zarysach przewidiziane Su 
w projeketó reorganizacji administracji. i>zr zególlinac 
m uszą się dostosować do slprawy mającej nastąpić 
likwidacji Ministerstwa. Robót PubUt znyiii, bowiem 
wówczas na urzędy te spodni; obowiązek przejęcia 
praktycznie wszystkich spraw  związanych z komu­
nikacją sizaaową, wodną i tp. W  związku z tem naj­
prawdopodobniej utworzone zostaną przy urzędach 
wojewódzkich Wydziały techniczno budowlane od­
powiednio rozszerzeń ■ Te sam e urzędy będą się mu 
siały zająć sprawam i melioracji. Musi się to odbyć 
bez ipOwięiLcuzeria presonalu urzędów wojewodlzkich.

— NOWY M ATERJAŁ BUllOW ALNY. Inż. a r­
chitekt S ierro z Biodów zademonstrował na posie­
dzeniu tow. technicznego w Krakowie wynaleziony 
przez siebie nowy muterJal budowlany, p. n. „arbo- 
lit“. Jest to  rodzaj betonu, w skład którego wchodizą 
i ."ociny drzw-ne, co nadaje nowemu materjałowi od­
porność, lekkość i porowatość. Największą zaletą 
„arboliiu" jest Jego taniość, gdyż 1 metr sześć, ko­
sztuje 38.5 zł. W ynalazca zbudował z nowego maleir- 
ja łu  szereg domów we wsóLiudlniej MalopolsOe.

WAKUNKI P R Z Y JĘ C IA  NA W YDZIAŁ ROL­
NICZY U. J . Dziekanat Wydziału Rolniczego U. J. 
zawiadamia, że podania o pr zyjęcie na I. to k  Wydz. 
i oil niczego należy składać w  kamcelairji Dziekanatu. 
Aleja Mickiewicza. 17 (I. p.) do 15 września br. Do 
podania należy dołączyć m etrykę urodzenia, świa­
dectwo dojrzałości Szkoły średniej, ewentualnie do­
kument stwierdzający stosunek dlo służbv wojskowej 
Jeżeli kandydat rozpoczyna studja uoe bezpośrednio 
po uzyskaniu świadectwa dojrzałości winien przed­
łożyć także dowody na to, Czem zajmował się po­
przednio. W  raiZie jeżeli przybywa z innej szkoły 
akademickiej — świadectwo odejścia ewentualnie 
świadectwo z  odbytej praktyki.

— W YŻSZY NAUKOWY KURS SPÓ ŁD ZIEL­
CZA. W celu naukowego systematycznego kształcona 
pracowników stowarzyszeń, związków i ins ytuCyj 
spółdzielczych oraiZ w celu popierania naukowego 
etudjum ruchu spółdizdalCzegu, utworzono W r. 1924 
w Krakowie stały wyższy kurs naukowy spółdzielczy 
w obrębie Wydziału Rolniczego U. J. przy współ­
u d z ia łp ro fe so ró w  U. J. i Akademj, handlowej w 
T ''m owie. W ykłady odbywają się na Uniwersytecie 
Jagiellońskim. K urs rozpoczyna się dnia 1 paździer­
nika i trwać będzie do końca czerwca 1927. Do za­
pisu w charakterze słuchaczy Zwyoaajnydi jest wy- 
magaue: świadectwo dojrzałości szkoły średniej, 
lub  ąiatura -em inarjalna. Słuchacze zwyczajni k u r­
su m ogą być równocześnie słuchaczami innych wy­
działów i szkół akademickich w Krakowie, za wy­
łączeniem wydziału rolniczego U. J. Słuchaczami 
nadzwyczajnymi mogą być Ci, 00 ukończyli 6 klas

giennazjalnycli łub licealnych. Na kurs może Być 
przyjętych 80 kandydatów. Podania z  odpisami świa 
deotw i życiorysami należy przesyłać do 15 września 
br. do dyrekcji kursów  al. Mickiewicza 17. W pisy 
osobiste odbędą się od 20—30 września.

— DW ULETNI KURS OGRODNICTWA W Y­
DZIAŁU ROLNICZEGO U. J. W pisy na dwuletni 
kurs ogrodnictwa Wydziału rolniczego przy Uniwer­
sytecie Jagiellońskim na rok 1920/27 odbywać się 
będą w gtnaclui Wy działu rolniczego, aleja Mickie­
wicza 17 w porze wpisów ogólnych lia Uniwersy­
tet. — Na zasadzie rozf-orządżenia Ministerstwa WR 
i OP. <k> wpisywania się na ucniić k zwyczajnych wy 
auagana jest m atura gimnazjalna lub seminarjalna. 
Na nadzwyczajnych — ukończenie 6-ciu klas gimna­
zjalnych lub licealnych.

— DYREKCJA M IEJSK I E r KOLEI ELEKTRY­
CZN EJ zawiadamia wszystkich posiadaczy wolnych 
kart tramwajowych, że począwszy od 1 sierpnia br. 
nabywać m ogą w biurze Dyrekcji w godzinach urzę­
dowych, doatdkoWe karty  stwierdzające opłatę na 
rzecz Funduszu Bezrobocia do końca roku 1920 za 
pla.lą 15 złotych. Dyrekcja tram waju wydała to za­
rządzenie z uwagi na częste skargi posiadaczy kart 
wolnej jazdy, dla których opłacanie 2 g r  przy ka­
żdorazowej jeździie jest ni:dogodne.

— OFIARY W YBRYKÓW SZO FERSO C H . 
W czoraj w południe w ulicy Florjańskiej potrącony 
został przez przejeżdżające auto Izaak oglei lat 
65, kupiec zam. przy ul. Szpitalnej 1. 9. Ofiarę wy­
padku, która doznała wstrząsu mózgu, przewiozła 
karetka pogotowia ratunkowego do szpitala św. Ła­
zarza.

Tego samego dnia na placu Groble przejechana 
została przez auto Mar Ja Zucha, lat 50, wieśniaczka, 
która doznała szeregu obrażeń na calem Ciele. Po 
opatrzeniu ran  przez lekarza .pogotowia ratunkowe­
go, wieśniaczka udała się do domu.

—  ZNOWU K RADZIEŻ Z BALKONU. Z balko­
nu p. B. Brand zamieszkałej przy ul. Dwernickiego 
3, skradziono dwie poduszki wartości 50 zł.

— K RA D ZIEŻ KOSZTOWNOŚCI. D m a.27 bm. 
w godzinach (przedpołudniowych skradziono z otwar­
tego mieszkania gospodarza Franciszka Sitki w To­
niach w Czasie gdy ten wydalił się za pracą w pole 
z nietzamkndętej skrzyni korale wartości oitoło 500 21 
gotówkę 150 zł i Zeg - rek srebrny, wartości 30 zł.

— U JĘ C IE  NIEBEZPIECZNEGO WŁAMYWA­
CZA. Aresztowano Ignacego Kutasa, la t 24 z K rako 
wa, złodzieja kolejowego, po&zuL.wanego za liczne 
włamania do wOizów kolejowych na tut. dworcu to­
warowym oraz us iow . ue morderstwe* pracowniku 
kolejowego iMkOtaja Nagięzy w nocy z dmŁn 12 na

Bm. w czasie usiłowanego włamania się do wo­
zów kolejowych, po którym, to czynie aresztowano 
wówczas Stanisława KoniiGzWwskiego, zas reszta 
sprawców zbiegła. Ignacego Kutasa, aresztowanego 
z bronią w ręku  po po zasłuchaniu odstawiodo do 
więzień sądowych.

— W YDZIAŁ LIG I DLA PRA C U JĄ C EJ PA L E  
STYNY zawiadamia posiacaczy i subsk rj bentów 
Banku Robotniczego w Palestynie iż dopłata i spła­
ta zupełna ra t subskrybowanych akCyj musi nastą­
pić dio 1 września 1926, w przeciwnym wypadku

MAŁY FEJLETÓN 
A. REUBEN!. (Jerozolima)

związku z możliwością uzyskania i 
użyźnienia olbrzymich, dotychczas y ustyn- 
oyoh połaci ziemi na południu Patostyny 
zamieszczamy poniżej artykuł znanego li­
terata palestyńskiego.

Wvpływają nazwy — któż je zna?
Zdaje się, że kiedyś przed laty, we wcze­

snym  dzieciństwie, znano je. Z biegiem czasu 
roztopiły się we mgle lat. Obecnie znowu wy­
pływają, jedna za dragą, jedna w związku 
z drugą. '

Nawet samo „Erec Izrael" nie było nazwą 
realną. Nazwa ta była podobna o „Szulchan- 
Aruch", „Rosz-Jesziba", ,,Kol-Nidrei“. Nastę­
pnie zaczęto mówić o ..Palestynie", Niektórzy 
mówili „Palestynja". Pamiętam na wiecu w 
Chicago, było to przed dwudziestu laty — ja­
kiś Żyd dowodził: „Pocóż mamy iść do Pale- 
stynji? Tam są same kamienie i kości. Po co 
nam Palestyn ja?" Gdzie jest teraz ten Żyd? 
Nie zdziwiłbym się wcale, gdybym napotkał 
obecnie jego dzieci przy pługu w Emeku, gdyż 
palił się straszniie, miał krew gorącą...

Fomalt ńku Erec Izrael przestała być li tyl­
ko nazwą, a siała się krajem żywą ziemią,

akcje t ra tą  ważność. Zgłaszać można w sckrcłarja-.; 
cie. skrytka pocztowa 109.

— Z INICJATYW Y KOMENDY MIASTA zo lat 
zorganizowany na Garnizonowej Pływalni w kosza­
rach im. Kr. Kazimierza Wielkiego w Łobzowie bez 
plotny kurs nauki pływaniadila członków liutców 
szkolnych pozostałych w Krakowie. Juko iiibtru-.Lo- / 
ra  wyznaczono sierż. J:t kulto wskit-go.

Z teatr*!, iiteraisry i sztuki
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wszystkie dnie do końca bieżącego miesiąca zaba­
wna komedja Aveiy Hop wo od a „Nasza żonusia", 
przyjęta z żywym sukCc-sem śmiechu na przed stawie­
niu premjowem.

— TEATR „REI)UTA“ Z W IIiNA, w liczbie 50 
osób, przybywa do Krakowa w (piątek, 30 bm. i ode­
gra na Wawelu tylko dwa razy. a mianowicie w su- 
botę 31 bm. j w niedzielę 1 sierpnia o godz. 830 wie­
czór słyną tragedję Galderona, w tłumaczeniu Sło­
wackiego „Książę Niezłemny“. Tytułową posiać 
księcia odtworzy znakomity artysta polski Ju ljusz 
Osterwa, twórca i założycieli ..Reduty". Zespół aalji- 
stó w , Reduty przywozu ze tobą kost jurny 5! efekla 
świetlne. Bilety po cenach bardzo przystępnych tj. 
po zł: 2, 3, 4 i  5 są do nabyuia od Czwartku rana 
u  J. Lipskiego, Sławkowska 8.

— W ARSZAW SKA OPERETKA KAZIM IERY 
NIEW IA RO W SK IEJ rcąnioczyna swoje wyotępy w 
Krakowie świetna operetką Gilberta JD >rina.‘ w po­
niedziałek 2 sierpnia br. w  TeatrJte im, J. Słowac­
kiego. Kusa teatru rozpoczęła już sprzedaż JUktów.

— „PER SK IE OKO" W BAGATE1 L  W środę 
dnia 4 sierpnia rozpoczyna szereg występów znaio- 
mity zespół ariyTtów Teatru „P e rs tie  Oko" w /War­
szawie, teg miary cd pp. Macherska, Betcherowea, kit. 
wiński. Macherski, KuoŁuiU k , Wiudin im, 'Wtrtlłer 
oraz Zc ipół tancerzy dć  tr Lalama, Koszutzki, Girls 
Pierwszy ( to, iram nosi tytuł „Tylko dfat laa iłte - 
rów" a  zawiera  Cały szereg now Ad  gr, y. cB otStMti 
Eiio w teamrze „IW skie 0 .« j w W arsjarcie, mtęuaj-

R E P E R T U A & k’ T E A T R Ó W  K RA K O
TEATR M IEJSK I IM. J .  SŁOWi* IKBUiO 

fjuCkz o godz. 7‘30 wścoł)
Czwartek: .Nasza żonusia".
Piątek: J ła s z a  żormaia.".

R E P r RTUAr  K IN w .F A T R trW
WARSZAW A: „Gorąoeka z ło ta  . Majoowsa; fik* 

Charlie Chapłona.
NOWOŚCI. „Zemsta modelki" i  kom edja: JS m

którego nikt nie zda".
UCIECHA: „Kłamiesz kobieto".
SZTUKA: „Jak cOstać gwiazdą Łiłm&wąT‘ korne- 

dja i U ropoe uiiljo n y  dralnat.
WANDA: „Tam, gdzse pieprz rośnie", 14 aktów 

z Haroldem Lloydem i „W -sołe więzienie1 z Lyt| de 
Pucti.

REDUTA: „Upiór czarnych gó r“ z Eojo Lił> ol 
nem.

PROMIEŃ: , Colibri" z Ossi Osraldsu

opromienioną słońcem i morzem, polirytą py­
łem i błotem; trawą i żytem, ©grodami i — 
gazie już zaczęto zalesiać — lasami. Po tak 
długiej przerwie kraj zaczął stawać się tem, 
czem w istocie swej powinien był być i czem 
bedzie — Erec Izrael; krajem żydowskim.

Wypłynęła nowa nazwa — Galilea: Galika 
górna idolna. Przypomniano sobie, że istnieje 
również Jehuda aa Bożym świecie. Wiedzia­
no, że jest Jehuda, ale zapomniano o tem. A 
teraz stanęła jak żywa przed oczyma; nie uiu- 
żna Lyio więcej ukryć — „Jehuda". A pom ę 
dzy Jehuda i Galileą leży Szomron...

Tak wypłynęły jedna po drugiej — napoiy 
zapomniane nazwy.

Przyszedł czas aa niniejsze placówki, części 
całych prowincji — nazwy. Emek-Izrael. Na­
zwa — bardzo blizka każdemu Żydowi. Któż 
dzisiaj mówi „Emek Izrael", mówi się zwy­
czajnie „Emek". Gdy ktoś mówi: „wojna",
„przed wojną" — rozumie się, że chodzi o 
wojnę światow ą; gdv się mówi: ,,rók Tar-
paw", jest zrozumiałem, że -hodzi nie o 686 
rok, a o 5686, gdyż wszyscy wiedzą że Bóg 
stworzył świat nie przed 600 laty; jeżeli się 
mówi „Emek". wiadomo, żc chodzi o wielką 
dolinę palestj rską, leżącą w sercu kraju, po­
między Galileą dolną a Szomromem — Emek' 
Izrael.

Obecnie wypływa jeszcze jedna staro-nowa
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Niedawno lemu, jakaś slnly mieszkaniec borów 
tucholskich odwicdr.il swego sliyja w Sial . gardzie. 
A że lo była nied-iela. więc* zaraz jo  nics."potracił 
wybrał się ..poczriwińii ; (In kina Pałacowego, aby 
lam — pierwszy raz w życiu — oglądać obraz fil­
mowy. Zaraz w p-iei ws;.;.. l akcie tak Sie rCzCzulil 
— bo myślał, że lo rzeczy v. is-l. sć —• że mało Co się 
«)ie popłakał... w Słał ze swego mle.j-Cn i cllC.iał pójść 
do ...grających. . Dyrektor kino zdołał go jednak 
T wielkim trudem uspokoić. Nadchodzi) akt, w któ­
rym  miało nastąpić porwanie dziewczyny. Dła pro 
siaka z borów t lichota U ich l)ylo tego za wiele. W 1110 
nieiicsie — w którym akrobaia miał pewnej ślicznej 
iksięźyCowej nocy, wykraść dziewczynkę — stary 
tudo iak  wyciągnął jakiś rewolwer starego syUemu 
3 byłby palnął do ukrobuty, gdyby mu nie przeszko- 
dził właściciel kina. Długo jeszcze biedak Wodził 
'błędnym wzrofaiem.

WRÓG OŚWIATY
Z Lodu donoszą, że przed niedawnym ozaełn  we 

w Ni Rypullowice p od Pabjanjcami, zmarł zuintożjiy 
włośCuCSel 45-cio morgowego gospodarstwa, niejaki 
Ignacy PńłuSka. Po-zOStaWU om testament, w którym 
,c..iy swój majątek zapisał 14-letnieu wnukowi.

Oto od Czego uzależniane jest zrealizowanie legulu
1) Spadkobierca Codziennie powinien 6ię modlić i 

każdej niedzieli być na nabożeństwie w kościele;
2) w 20-tytn roku życia muis-i się ożenić i żonie 

dochować wierności małżeńskiej;
3) nie wolno mu czytać żadnych gazet 1 książek

i— i
4) dteiees swoich nie wolno mu uczyć czytać i pi­

jać gdyż CWiiejęltność Czytania dla wielu ludzi stała 
<ę przyczyną ciężkich zmartwień.

Sir W

R zaay ciekawe
CLEMENCEAU I KRÓLESTWO NIĘB1ĘSK1Ę

W Paryżu sprzedany został ostatnio dom na ru» 
/flBukim, w którym Clemenceau mieszkał przez 
Matnldl 30 lat swego pobytu w Paryżu. Przy tej 
y owotnoćd opowiadano następującą anegdotę: Gdy 
D«ne*łCeau wprowadzał się do tego odm u, rosło 
(BWlł asm Wy sokied rzewo, które Zaciemniało taie- 
liłz llir  Ale bez zezwolenia sąsiadów Jezuitów, ściąć 
łtgo drzewa nie było można. Clemenceau zdecydo- 
n ł  Aę przeto uprosić przeora Jezuitów o zgodę na, 
•MOaęcie ćknsuwa. Podczas rozmowy zaznaczył „ma- 
wa“ CUfnencewu, że jego stosunek do kościoła po- 
M k je  oczywiście niezmieniony, uważałby to jednak 
ja akt chrześcijańskiej miłości bliźniego ze strony 
tem tów, gdyby tmuaęU przeatkodę, lctóra „nie po- 
m A t m i wadbieć nieba* . Przwotr Jezuitów udzielił 
.Wego zezwolenia, a le ,gdy mu .tygrys" dziękował, 
(rfirw it) się przyjąć podziękowanie* „Obawiam się 
jmie Clemenceau — dodał z uśmiechem — że pan 
Bfano to n i e b a  n i e  b ę d z i e  w i d z i a ł * .

(k) MEN AŻ ER. IA CZY OGNISKO DOMO­
WE. Trybunał Sekwany rozpatrywał sprawę 
foewodbwą znanego w Paryżu adwokata, urno 
lywowaną w następujący sposób* „Żona. moja 
rałożyła w domu istną menażerję — parę 
psów, kotów, żółwia, świnkę morską, różne

fcazwa: Negew.
Negew jest to południe Palestyny; olbrzy­

mie, szerokie, pustyime stepy, które rozpoczy­
naj się na południu od Hebronu, między He- 
Iwonesm a Beer-Szewa i ciągną się daleko, da­
leko aż do Egiptu, do góry Synaj, do morza 
Czerwonego. Stepy łe są niezaludnione, gdzie­
niegdzie widać tylko parę beduińskich na­
miotów, maleńka wysepka w ogromnej pusty 
ni. Jedynie wiatry hulają swobodnie i unoszą 
kłęby piachu, tworzą z nich długie słupy, oliej 
m ują je, ciągną je w tany zawrotne; tańczą­
ce olbrzymy pędzą na olbrzymim stepie...

A ziemia jest żyzna — ta opuszczona, za­
pomniana ziemia, trzeba ją tylko odpowie­
dnio ochronić.

Lasy: szeregi drzew w porządku wojsko­
wym, warta pograniczna, ot, czego trzeba. A 
pui niemi jeszcze szeregi; aleje, lasy. Tak tak 
lhotandrzy wyrywają morzu za pomocą swych 
ę?ębów całe połacie ziemi, tak my możemy —

tżcli zechcemy! — wyrwać pustyni żyzne po- 
Negewu — za pomocą zalesienia. Drzewa 

|o  warowjjie Ncgewu przeciwko pustyni. A 
«dy wyrwiemy Negew z paszczy pustyni — 

"  '■tenty nowy kraj — kraj, który od wie- 
był żyd ow ski.

ptactwo oraz ryby, które olacza czułością z 
krzywdą dla mnie i dla dzieci. Obecnie zamie 
rza nabyć kilka małp, parę jeżów, papug oraz 
niedźwiadka, co do reszty zakłóci spokój do­
mowy i doprowadza mieszkanie do stanu, urą 
gającego elementarnym warunkom hygicny. 
Obecność łych zwierząt oraz zachowanie się 
mojej żony oddala odemnie całą rodzinę oraz 
przyjaciół". Sąd przyznał słuszność rozżalone 
mu adwokatowi, uznając podane przez niego 
iii o i}-wy za uzasadniające całkowicie rozwód.

KLUB WYGWIZDANYCH AUTORÓW
Jednetn z charakterystycznych zjawisk życia to­

warzyskiego W Wielkiej Brytanji ją  kluby: indywi­
dualne właściwości, upodobania Jnb przejścia, nabie­
rając specyficznego znaczenia pirżeZ zbiorowe !'0- 
twierd zenie, skupiają więcej nawie — wiążą 
mi.cno lirdlzii skądinąd Zupełnie sobie ob­
cych. Istnieją więc lam kluby różnych rodzajów  
jak np.: K iub Brutalnych, Klub Brzydalów, Klub 
Grubasów. Klub Skąpców Klub Milczących ilp.

Najciekawszym bodaj jest Klub Wygwizdane yh 
Autoiow. Ustawa — bezwżględnie przestrzegana — 
przewiduje kilLa kategoryj kandydatów do tego 
klubu i odpowiednio moderuje warunki ich przyję­
cia:

1) autor którego satukę zdjęto z afisza drugiego 
wieczoru, zostaje przyjęty do klubu przez, głosowa­
nie większością głosów;

2) autor którego sztukę wygw izdano na pretnjerze, 
zostaje przyjęty do klubu bez głosowania, na moCv 
sa ni ego taktu wygwizdania;

3) autor którego sztukę wygwizdano pu pierw  
sz.ym akcie, zostaje przyjęty do klubu z peWneliri ho­
nor otni;

Z fie ld y
Giełda krakowska z 28 bnu; (w nawiasie kursy 

z 27 hm,) Akcje: Zieleniewski 11.20 (11.03), T rzebi­
nia 0.23- 0.24 (022). P. Nafta 0.22-0.25, Siersza 
eleklr. 0.24, Chybie 6.10.

Waluty utrzymane. D olar nieoficjalnie 9.08—9 10. 
bankowo 9.10-—9.1b, Bank Polski płacił 8.98, a za 
czeki 9.06.

Giafaa tv>rszawsha
W a r s z a w a  3 8  b m . (PAT.) O ia łd a  w a lu ty .

Dolary 9'0», spiz. 9(6. kup. 9 04.
Belgja 2ż*35, 22'4*, 22*80.
Londyn 44*34, 44' 0, gprz. 44 41, kup. 44*19.
N. Jo rk  9*10, sprz 9 07, kup. 9*05.
Paryż —*—, 22*30, sprz. 22*35. kup. 22*25.
Praga 27 00 sprz. 27 07 lu p . 26 93,
Szwajcarja  -------176 55, sprz. 177 00, kup. 17610.
Włochy 28 80, 23*67, 787*'.
Wiedeń 124i*Oó, aprz. 12**32, kup. 128*68.
Papiery państwowe; pożyczka dolarowa 64 i pól 

do 65 i pół. pożyczka kolejowa 143—143 i pól, 5 proc 
pożyczka konwersyjna 42.

A k c ja :  Kank 1’aiapulsk Kraków —*— Tank Prze
mysia wy Lwów 9.06, Bank Zw. *P- Zar. Poznań 5 00
Pula 3*60, Wild — *— Cegielski 8*80, Para wazy 0 31 / a 
wiercie 08 26 Żegluga 9*12 Polaka nafta 0 60, Siła i Swia 
tła 9*26, Chmialćw 012 Starachowice 1*82, Pocisk 6'75 
Zieleniewski 111*5, Żyrardów 9 50 Ehadorów 5*70.

QSfttda lwowska
Lwów, 28. 7 LAT. Akcje: Bank przem. 0.16, 0.17 

Browary 9.80, Cbodorów 96, Niemojowski 0.40.
Giełda zbożowa: żyto 24.50, 25.50, żyto nowe na 

sierpień 26.25, pszenica na sierpień 36.25, jęczmień 
przemiałowy 25, owies 24—25.

Ciaśda wiedeńska
O l r U a  w i e ó t ś t k a  x d a l a  1 8  t .  m . (PAT 

C e w iz y . Amsterdam 2t36i', Pelgrad 1244, Berliń 19793, 
Bruksela 1689, Budapeszt #s'3 , i ukareazt 32*. Chry- 
stania 154 ,9, Kopenhaga 116 PO. Londyn 34 1 . Mądry, 
i0t>*,0. MtdjuJan 22(j, i\owy ork 1654'. P a r y ż  1692 
Praga 2688, Loija 5 67, Łiztoki.ońn .8  80, Uarazawa 
75*96 — 7 i CO, Zurych 13o*55 dolary 7 710. belgijskie 
— bul.arskie — *— duńskie — *— n.arki niemieckie 
16768, an ielskie 34-25, jugosłowiańskie 1*242. norwer- 
skie —* —, polskie O tdO  *— rumuńskie ^szwedz­
kie — szwajcarskie 1 t>'60 hiszpańakie600*0» czesku 
26*87, węgierskie „Só3, tureckie oli-r —

A L cJe: Zieieniewbki 87*- , Li e»ja —*—, fun ta  1.0, 
Cal. karpaLy U. b , cblicja £4 S.ersza —, Br.uk k ..- 
jopolski — tan k  Hip. -  * - *ie;ege —*—.

luteiea Eicrjickska
Zu.-yeb,2 28. 7 PAT. P aryż 12.42, Londyn 25.127, 

Nowy Jork 5.167, Belgja 12.45, W iochy 16.32, Hi­
szpan ja 79 80, Holandja 207.60, Berlin 123, Wiedeń 
75.07, Sztokholm 138.3G, Oslo 113.45, Kopenhaga 
130.95, P rag a  15.295, W arszawa 57.50, Budapeszt
0.723, Bialogród 9.12, Ateny 5.70, Konstantynopol 
2.85, Bukareszt 2.35 Ilelfcingfors 13, Buenos .Aires 
208.50, tendencja osłabiona.
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4) uui.n- którego s, l i lię  wygwizdano podczas p ie n i  
siego alitu, tak, iż kuiriiCżne było spuszczen i^  kur­
tyny, zostaje p rzyjęty  do k l u b u  przez ak lam ację  p r z /  
jgóiiiych p m  inS7ov,aliiadl.

5) au to r w reszcie, na k tó rego  SiLuce publiczność 
Zażądała Zwrotu pieniędzy za bilety, zostaje  przy­
jęty do kluba nader uroczyście; dyk tu je  on  jaBK 
menu bankietu, urządzonego na jego cześć.

ILO.śO MASZYN BO PISANIA,
W iek XX jesi wiekio-m aut aerop lanów  i tnasayn 

do pasania. Największą ilość m aszyn  dio pisania po­
siada oczywiście Ameryka — prawie pięć tniljonówl
l.tLiopa oraz inne kontynenty posiadają n u c u t ozterj) 
tniljoiiy Remingtonów. Royalów, Adlerów etc. etc I

Przeszło 6 udljiunów maszyn do pisanka f r n l r p ,  
tu je  zatem na kuii ziemskiej. Obsługuje je widknaóJ 
Ijonowa rzesza ztóż.-jna w 4/5 z kobiet.

SPRZED A 2 WEMBLEY
Miejsce wystawy Imperjutn bryty; aa. i ego s łra tm  

Wembdey. którego zaloż.nie wraz ze' f m o /ńoaataś 
(na gruntach oliejmującycli 132 akrów) budyzekamta 
kotsZtowalo pizeszto 3 miliony funtów zO Jtlo  sprz**i 
dane za boó.OOO Iiiutuw. 1 to dopiero prywatnie po 
nieutlaiej licytacji, na której najw yższą oietrtą bj to 
suma 260X00 luntusc. Jak  wiatłcwmi, urządzeni* 
Wembley sk-ończy to się ogromnym deficytem.

PAM IĘTN IK I Y. GUILBERT. Sławna dtaeocek 
fi*atvcuSUa Yyette Guilbert poftaDowiła wydać swej* 
pamrętnikł. Dużo miej .(Ca pośw ięca w spO m nicnina. 
o Zażyłych S tosnukad], które ją  łączyły Ze znakonń' 
lośolam i śseiala literackiego i artystycznego a więc 
z aSrą Bernhardt, Zolą, Daudetem, braćm i Goń­
com T, Lot im i td.

80-LETNI STUDENT
Dziekan.IT. studentów W Paryżu jest Louis Au- 

drieu l deputowany byćy prefekt policji Oraz eksarn- 
basad->r francuski w Madrycie. Liozy on obectó* 
86 lat i złożył w Sorbonie dwie obowiązkowe prace 
celom uzyskania stopnia „docreur es lefcU*oS“,

■ ■ ■■iisiiw mu h iIMi iii «l >l IWMm » IM— — —
G if lłd a  p a ry s ls a

Paryż. 28. 7 PA T. Londyft 200, Nowy roirk 41.13, 
Belgja 100.20, Hiszpnnja 635 Wiochy 12950. Szwaj- 
carja  790, Dauja 1089, Ilolandja 1653 Norwegja 900, 
Szwecja 1101. Iłumunja 18.75, Niemcy 979.

C t i e i d a  a e w o j f t n k a
NoWy Jo rk , 28 7 (D) W arszawa 11. Londyn

:3<; 1/4, Paryż 250, Wiedeń 14 1/8, Prag., 286, Wło­
chy 320 i pół, B-elgju 249, Budopeizt 14 1/8, Szwaj­
car ja 19.35, Helsingfors 252 Sof ja 72, Holandja 4019 
Oslo 21.95, K -iienhaga 26.50, Szluktiolm 26.77, Hi- 

njn 15.35, Bukareszt 45.50, Berlin 23.81, Bel-, 
grad  177, Montreal 100 3/16.

G i e ł d a  l o n d y ń s k a
Londyn, 28. 7 PAT. Nowy Jork  4.06 7/32. Hołąjh-

;:i 12.09 7/8, Francja 199.25 Włochy 154.75, Niemcy 
20.4225, Szwajcarja 25.12, H isźpanja 31.54 Datlja; 
18.35, Szwecja 1816. Norwegja 22.15 Helringltorł 
193.21, P raga 164.12

Zinowiow
■ B g M łw a.-w iiil arm

Celem unikniocia prseiw y w  * !•  
syłce pisma pros-m y o rychła o d ­
now ienie  prenum eraty na .miesiąc 
sierpień
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S p r a w o z d a c i e  z  w c z o r a j s z e g o  p o s i e d z e n i a  r a d y  m i n i i f i r ó i
(Telefonem  od naszego korespondenta)

Warszawa, 27 7. (Sin) Dzisiaj popołudniu 
odbyło się na Zamku pod przewodnictwem 
Prezydenta Rzeczypospolitej p. Mościckiego 
posiedzenie Rady ministrów, poświęcone pro

»lać na podstawie udzielonych mu przez Sejm 
pełnomocnictw.

Najwięcej projektów ustalono dzisiaj na 
Wniosek ministra skarbu. Projekty te dotyczą: 
jnniany statutu Ranku Polskiego, nowelizacji 
ustawy bankowej, jednolitego ustawodasiwa 
asekuracyjnego, dalej ustawy o odowiedziai- 
ności osób i m ajątku osób, która korzystają 
2  kredytów i gwarancyj państwowych, nowe­
li do ustawy o rozbudowie miast, jednolitego 
uslawodastwa akcyjnego, nowelizacji ustawy 
o monopolu spirytusowym, prawa bilansowe­
go itd. — — —

JBTll

Katastrofa samochodowa pod Warszawą
ć z o f e r  z a b i t y ,  3  o s o b y  r a n n e

Telefonem od naszego korespondenta.
Warszawa, 27. 7 Sin. Dziś o godzinie 10*30 stacja 

pogotowia ratunkowego otrzymała wezwanie wyja­
zdu z powodu katastrofy samochodowej, która mia­
ła  miejsce na szosie wilanowskiej- Gdy karetka po­
gotowia znalazł i się na diodze Królewskiej, zau­
ważono istotnie, Że na skręcie ku Szosie wilanowskiej 
leży wj w rócona dorożka samocli >dowia. Trzej fasa- 
Żrow t i szofeir zostali jednak w międzyczasie przoZ 
prywatne auto odwiezieni do W arszawy. Po drodze 
szofer dorożki samochodowej, która uległa katastro­
fie. Michał Karcz, zmarł. T rzej pasażerowie którzy 
jechali w samochodzie zostali lżej lub ciężko ranni. 
Są to: Władysław Bagdanowicz, eksredaktor Tygo­

dnika Polskiego Stanisław Kawecki kelner i Mie­
czysław Skokowski, wicedyrektor chóru Filharmonji. 
W edług zebranych dotychczas inforntacyj Bogdano­
wicz i Skokowski ucztowali w  restauracji y W ila­
nowie wśród grona znajomych. Gdy przyszło do 
płacenia, oświadczyli kelnerowi Kaweckiemu, że 
wskutek braku pieniędzy uregulują rachunek wyno­
szący przeszło 100 złotych w W arszawie. W  tym ce­
lu wynajęli samochód, który miał ich odwieźć do 
Warszawy. Po diodze jednak zdarzyła się katastrofa 
Bogdanowicz będący w stanie nietrzeźwym wszczął 
w szpitalu aw anturę, tak, że lekarz m usiał zawe­
zwać interwencji policji.

M i !  t iu ia i ittiii sit lii m i  i i i
(Telegram własny „Nowego Dziennika")

Jerozolima. 27 7. (D) Wbrew oficjalnym 
komunikatom francuskim o zakończeniu po­
wstania w Syrji dowiaduje się korespondent 
„Neue Fr. Presse" z kół zbliżonych do egzeku 
tywy arabskiej, że powstanie w Syrji przygo­

towywane jest na nowo, i że walki mają się 
wkrótce rozpocząć. Centrala powstańców mie­
ści się w okolicach Dżebel Druz. Kierownictwo 
spoczywa w rękach sułtana Alrasza, który 
przygotowuje ofensywę.

Walka religijna w Meksyku
(Telegram własny 

Nowy Jork. 28 7. (D) W alka religijna w Me 
ksyku pociągnęła już pierwszą krwawą ofia­
rę. W miejscowości Aguas Caltensier w stanie 
tego samego nazwiska został zlinczowany bur 
r, istrz przez ludność, ponieważ aresztował pe­
wnego duchownego za jego protest przeciwko 
ustawie kościelnej 

Cały Meksyk znajduje się w stanic najwię 
kszego wzburzenia. Obawiają się wybuchu

.Nowego Dziennika") 
wojny domowej. Związek kobiet katolickich 
wystosował depeszę do żony prezydenta Cal- 
lesa, w której zaklina ją, aby użyła swoich 
wpływów na męża celem złagodzenia ustaw 
kościelnych. Rząd zamierza kościoły opuszczo 
ne przez duchowieństwo zamienić na bibljO- 
teki i szkoły. Obrazy i dzieła sztuki znajdu­
jące się w kościołach m ają być natychmiast 
przeniesione do muzeów.

Następnie złożył sprawozdanie z zakre :u 
swego resortu min. handlu i przemysłu p. j 
Kwiatkowki, ktry również zapowiedział przy 
gotowanie w najbliższym czasie odpowie- '

jektom rozporządzeń, jakie rząd zamierza wy j dnich projektów rozporządzeń. M. i. ma się
ukazać w formie rozporządzenia: ustawa prze j 
myslowa, ustawa górnicza a nadto rozporzą­
dzenie o izbach handlowych i przemysło­
wych. ----------------

Z kolei referował min. spraw wewnętrznych 
p. Mlodzianowiski sprawę wałki z drożyzną. 
Dyskusji nad referatem nie ukończono.

Na zapytanie skierowane przez Waszego ko 
respondenta czy na dzisiejszej Radzie m ini­
strów poruszone były sprawy mające jakikol­
wiek związek z uslawodastwem dla mniejszo­
ści narodowych, odpowieds i ano ze sfer mia­
rodajnych przecząco.

Katastrofalna burza we Florydzie
(Telegram własny „Nowego Dziennika")

Nowy Jork. 28 7. (D) Gwałtowny orkan 
wyrządził na wybrzeżach Florydy straszne 
spustoszenia. Wielkie hotele zostały obalone 
jak domk i z kart, a liczne miejscowości zni­
szczone. Dachy domów latały w powietrzu.

) Na wybrzeżu wschodnim Pcrtoryka szalała 
również gwałtowna burza. Mosty kolejowe 
spadły do szeki. Przeszło 70 p ro c e n t zbiorów

kawy jest zniszczonych, połączenia telefonicz 
ne i telegraficzne są przerwane. Liczne miej­
scowości są zupełnie odcięte od świata. Lodzie 
rybackie zostaiy pogruchotane, setki osób za­
tonęło. Walące się domy i drzewa pozabija'v 
wiele osób. Szkody materjalne wynoszą prze­
szło 5 miljonów dolarów.

S ltiilii i  t p i c  staj w ł n n f i t i  isffilt

śród inteligencji i młeclzieży akademickiej wy 
łącznie narodowości ukraińskiej. Matcrjai, za­
brany u aiespztowanycli, jest nacer obfity. 
Wśród aresztowanych niema wojskowych.

Tragedja synów Sogsczy
Telefonem od naszego korespondenta.

Wiedeń, 27 7. (D) W ostatnich. dniaNi no­
tuje kronika ciekawy zMcg tregedyj siiiflw 
łudzi bogatych. W niudztelę. utonął w jD.-.najU 
syn znanego fabrykanta HtSti.craj dzis znowu 
zastrzelił się w Ceiowcu 37 lotni syn barcas 
Reizesa. Przyczyną samobójstwa zawód miło­
sny. Wczoraj zaś podczas wycieczki żaglow­
cem w okolicy Porto Rost. wpacłł do mor.u 
syn znanego miljonera Kosulicha, właściciela 
jednej z największych włoskich linii okręto­
wych Kosulich-Line. Tym razem jednak syn 
został uratowany, natomiast ojciec, który rzu­
cił się na ratunek tonącemu synowi znalazł 
śmierć w falach morskich.

Pożyczka RotschiMa dla Węgier
Londyn 28 7. Żat. Na ostatniem posiedzenitt 

Jewish Board of Deputics interpelował naczts- 
ny redaktor „Jewish Times" p. Maurycego 
Mayera w sprawie pożyczki 2 miljonów fun­
tów Sperlingów, jaką dom bankowy Rotścbil- 
da ma udzielić rządowi węgierskiemu. Inter­
pelant zapytuje, czy domowi bankowemu Kot- 
scLilda wiadome jest, że na Węgrzech obowią 
żuje nadal numerus elausus dla studentów ży­
dowskich. Wobec braku informacyj, odpo­
wiedź nie została dotychczas udzielona.

PRASA ZAGRANICZNA O MOWIE MIN.
ZALESKIEGO

Berlin, 28 7. (PAT) Prawicowa ..B. Merle!-' 
sche Zeitung" w artykule wstępnym zwraca 
uwagę na nowe ustosunkowanie się Niemiec 
do Polski. Wywody ministra Zaleldego i pre-: 
mjera Bartla — pisze dziennik — stano^ ą 
obecnie przedmiot rozważania na Wilheim- 
strasse. Na to wskazuje leż żywo omawiany wi 
sferach politycznych artykuł „Hamburger 
Fremdenbłatt" pochodzący z kół bliskich stre 
semanowi. ,JB. Merk. Zeiłung * jest natomiast 
zdania, że sprawa granic i mniejszości narodo 
wych w Polsce nie pozwala przypuszczać, by: 
zbliżenie się polsko-niemieckie było prawdo­
podobne.

• « «
Praga, 28 7. PAT. Omawiając eksposę m i. 

nislra Zaleskiego, pisz-'. ,,Tribuna", że jest ono 
bezsprzecznie znacznym dowodem konsokda- 
cii polityki zagranicznej Polski, która dotych 
czas zawsze miała zamiłowanie do wielkich 
słów i gestów, r jg zaw *ze jednak uśv iadamia 
ła sobie, że jej środki nie wystarczają do osią 
gnięcia celu. Juń minister Skrzyński nieraz 
z powodzeniem starał s;c wydobyć politykę 
zagraniczną Polski z tej atmosfery. Na prze­
szkodzie temu jednak stały węwnelrzno-noli- 
tyczne stosunki. Przewrót marsz. Piłsudskiego 
trudności te usunął i nie będą one hamowały 
pracy ministra Zalesi :c go. Pierwszą próbą 
będzie Genewa. Tam się również pokaże, czy 
polska pelityka zagraniczna potrafi skarm on i 
zować swoje postu’aty z możliwościami, ja ­
kie aaje polityka europejska.

Król ru-tnuński w Vachy
VicLy 28 7. PAT. Przybył tu dziś specjal­

nym pociągiem król rumuński wilany przez 
prefekta i tłumy publiczności na dwoicu ko­
lejowym.

RZECZY CIEKAWE.

Jak się dowiadujemy, śledztwo w sprawie J 9 osób (a nie 16 jak podały niektóre pisma), 
afery szpiegowskiej zostało już zakończone. — w tern dwie kobiety.
Ogółem aresztow ano na leienie k rakow sk im  ] A lesztow ani rekrutują się przeważnie z po- |

PIECHUR GUOnoMOR
A m erykański obyw atel J c lm sE n  założył się, Ze 

przejdzie pieszo przestrzeń l.O jn kilom etrów , dzie lą­
cą New Jork od Chicago, nie jedząc absolutnie nic 
w drodze O ryginalny len g łodom ór, po 2p dniach 
podróży i przebyciu połow y drogi, musiał jednak* 
zrzec się dalszej w ędrów ki z. p o ro d u  zupełnego 
lipadku sił. Jeden z atn-ryi . ń-k ich  m iljoneiów  sp o r­
towców przekazał mu natychm iast 1000 dolarów  W 
uznaniu wykazanej wytTwał p c i istoU.ie i d rpospoli­
tej. Pozwoli mu to , od jeść* stracone 37 K tą, j
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w Krakowie, tri św. Gertrudy
gruntownie odnowione z komfort, urządzone j 
(bielizna, mydło) ceny bardzo przystępne. j

4
z
ES

c 2

I

m

iias M
m im * u& zt#  " •
Rugirteli *araA do odstąpienia.— 
W tadojpośó b ia tter, Rynek 8.

p isząca na m as/y nie, 
HuKu zuająca zwykła, kfliąż- 

iit v /oić, nadająca się do uniw er- 
?Ł-iu«go załatw ienia Bpraw Iisu- 
ciiowych o skrom nych wymaga- 
niaciii znajdzie zajęcie Oferty: 
Skrytka pocztowa HU__________

książeczkę wojskową 
i dowód oscbiały unie 

ważciam . M ojżesz B iniiw eig, 
Kraków, K rakow ska 46 (a Ba 
wid* Serem ak togo).

K9CTVHU n*yw ane. kupuje go- 
I S d U M  Łówką. Krisoher, Kra­
ków, Plao Nowy (żydoweki) D

Ważne dia pań!
Suknie haftuje „Madom*, „fttohe- 
lie a“ wediug *iaiaows*yeh wzo­
rów wiedeóiaktotti i paryskich. 
Prayjum je rów nież do haftu 
kapy, story , flranJd, bieliznę, 
m eteżkow am eiandJow anio. W y­
konuje roboty szybko i s tarann ie  

C e n y  b a r d z o  n i s k i e .  
Z ak ład  haftów  artysiycim yob 

K raków , B eO astjana 96.

J b ta n  
cJ U a jb t

^h tyrm a  
(pimpfmiko, 

% iżs&M

edkiasz/2 si- silnym, zapachem -  
jest nieztćwnane a) jakości.

osuwa wsaitłiis męetyskm tttótue.

ptzgztoczysfe. dla defi&atntf eety.

c znanym zapachu .Jkzemysfaalti', 
cdsaieźa i udettkdnia crcę,

nadto wt botoioe, zapach <r im- 
ieik.il -jjtf& fr.

O tygiaalr.e tytko z fi*-m y

t e / t y l L  3 f k a . . h o
PERrUM, KOSMETYKÓW i J lY D ^ Ł j

Stadka okazjat ^
ny, poszukuję spójnika tylko 
z g w araco ją  poważnych banków 
do bardzo ak tualnego  iutereau 
Oferty pod „£0QU dolarów do
‘ * ‘a. N. *A amin. Dł

fryzjera dam skiego,
-----------  dobrego fachowca lub

męskiego, p o stuku ję  zaraz do 
dobrze pruoperującego zakładu 
fryzjerskiego,m ieszkanie na uiiwi 
-**. Zgłoszenia pod „Fryzjer* 
do Adm. N. Oz.

b uekailer balansie ta, rutyuorwajoa 
poważne siła z wi#M*Ufcią m jtk 
tyką handlow ą i bankow ą. ZgZo 
szenia pod „Zaufany* 
li. Dziennik*.

p n w

Et
Kowy rozkład jazdy wsłny od 15 maja 1926.
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Godz.

10*35

16*25

Odjazd 
z Krakoi.a do
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Godz.
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14*30

1087, 15-.K, 19-00, 22-45, P 1*48.

12-85, 16*05, 80-f

,-e stacji:
1 i o troicie 9 'O.
Eiet«r-a 7-20.
' stówie 5’54. 8"25, P 9-45,

22-00, P 23*10, P 2-05.
Wia-siawy P 2-08, 505, PS l/iu. 8 15, 16-42.
Itfowa P 0 20, 6*27, C’38, 7*30. 9 00, 13-40, P 15.

P 17-05 17-22, P 22-C0, Pb 23 47, 18 35. 20-*. 
!' ryniey 6"27, 15 52, P 22‘uO.

O® SC ra k o w a  p rz y je ż d ż a ła
Ze stacji:

k o p a n e g o  5 35. 15 02, 2Ć-15, S 22‘35, S 23‘59. 
Rabki 6 5o, 15 02, S 20 35, 23-59.
Wieliczki 7’10 1210, 18 25.
UwięciSuia via Skawina 7 37, 19*26.
Ilepołomic 8"10, 16-55. 
ocmyrzowa 6 i 5, 12"25, 18*57. 
n .nowa P 0-10, 5 25, 6-38, 7’30, 9*00, 13.40, 15‘52, 

P 17-05, 17-22, 18-35, 20-45, P 22*00 PS 23 47.

/. Dworzec Zachodni, f  posp , S sezi m wy cd 15 V]—15 ix., £ tylko w soboty, * w dnie robccze do SZotwiny

Pończochy damskie i dziecięce, skar­
petki we ws/.ystidoh kolorach poleca ffru

B R Ł IT  i N U W O N I A 2 T
K RA K Ó W , Ł f  Ł  UDOM 1 . 2 3

Rok zał. 1905. T el. 2 2 2 2 . Rok zał. 1905. 
Zamówienia z prowincji uskutecznia się 

odwrotną pocztą.

R YTR O  lali Krynicy
■ad (•'Opradfcsn w  okoUcy p d rs k lt] 
Denslonat reowc urządzony
z komfortem poleca pokoje słoneczne z we­
randami. Duży ogród. Kuchnia pierwszorzędna

i djetetyczua. Ceny umiarkowane. 
Zgłoszenia przyjmuje Zarząd willi ,Podhale* w Rytrze.

Z D R O iO ^ iS r O  %£ LAKKGW E

GOCZAŁKOWICE
n/Wisłą

siacj? kele;>wa pray głów M j iinji lis u* 
eis’ je«kaCavice 2 i,2 godslny * 1 ri kov .

Silna soianka jodowo-bromowa radioczynna. 
Rosyj-.kie parnie solankowe ogólne i komarowe. 

Uydroieiapia, hala do inhalacji solanki. 
Specjalne urządzenia dla kąpieli słonecznych. 

Nadzwyczajne od lat 60 wykazane wyniki uzdro 
wienia przy cbroniczi-.ycL reumatyzmnch stawów 
i mięśni, nerwobólach, jak ischias, chorobach prze­
miany materii (certretyzm), skrofulozie. krzywicy.

chorobach kobiecych i dziecięcych.
Holele i pensjonaty z komfortem, światło elektr. 
Bibljoteka, czytelnia, plac tenisowy i kroketowy. 

sport wioślarski i liczne inne rozrywki. 
Ork:ei tra wojskowa 75 p. p.

Ceny przystępne.
Na żądmre wysyła Zarząd prospekty.

B A M R  L U D O W Y
Spółdzielna. z ogr. odp.

W W A D O W F^H
Załatwia wszelkie czynności tinunsowe, 
kredytowe, inkasowe, winkulacyjne itp. 
Punkluahue wykonywa powierzone zle­
li cenią, licząc minimalną prowizję. ::

Urzędnik bipiecki
obznajomiony gruntownie z buchalterią 
i manipulacją biurową, będący równocze­
śnie biegłym korespondentem polsko- - 
mieckim dla poważnej firmy, poszukiwany. 
Obznajomieni z branżą elektrotechniczną 
mają pierwszeństwo. Oferty, zawierające 
krótki życiorys i odpisy świadectw z po­
daniem żądanego wynagrodzenia prosimy 
skierować pod „ATS“ do Biura ogłoszeń 
Stattera, Kraków, Rynek Główny L, 8.

Kcdaktor naczelny Dr. W. Berkelhammer. — Red. odpow. Zygfryd Moses. — Nowa Drukarnia Dziennikowa, Kraków, Orzeszkowej 7,


